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PRZEŁOMOWE MOMENTY W NOWOCZESNEJ HISTORII 

GOSPODARCZEJ ŚWIATA.

Jes t  oczywiste , że historia gospodarcza  jest dość dowol­
nie w yodrębn ionym  fragm entem  historii powszechnej, że jest 
o rganem  funkcjonującym w  żyw ym , zrośniętym , skompliko­
w an y m  organizmie biologicznym. I podmiot działań i przed­
miot i m etody  badania są w  obu działach historii identyczne. 
Mimo to jednak historia gospodarcza  posiada w łasne  i od­
rębne cechy, często tak specyficzne, że zew nętrzn ie  mogła­
b y  się przec iw staw iać  historii powszechnej.

Oto np. p rzy  najbardziej sum arycznej ocenie bije w  oczy  
fakt, że w  historii politycznej główny akcent spoczyw a nor­
malnie na lądzie. Historię gospodarczą formują p rzede  w sz y s t ­
kim m orza  i arterie  rzeczne. Jakkolwiek bowiem terenem, na 
k tó rym  ro zg ry w ać  się będą w ydarzen ia  ■ historyczne, poli­
tyczne lub gospodarcze, są i lądy i morza, to jednak c z y n ­
niki w yciskające sw e ch a rak te ry s ty czn e  piętno w  obu w y ­
padkach  będą całkowicie różne. T ak  więc historia politycz­
na starożytności,  to historia ob sza ró w  Bliskiego W schodu, 
Afryki północno-wschodniej, a przede w szy s tk im  trzech  p o ­
łudniow ych p ó łw yspów  europejskich. Historia średniowie­
czna, to historia Europy, Azji i Afryki północnej. Historia no­
w o ży tna  ro zg ry w ać  się poczyna na w szystk ich  kon ty n en ­
tach globu ziemskiego. Historia gospodarcza  zaś jest w  s ta ­
rożytności historią basenu Morza Śródziemnego, w  średnio­
wieczu p rzesuw a  się ona na w schód aż po Zatokę P e rską
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i obejmuje m orza  dookoła Europy  i dookoła południowo- 
wschodniej części Azji, a historia no w o ży tn a  w iąże  ze sobą 
w szys tk ie  m orza  św iata , a p rzede  w szy s tk im  trz y  wielkie 
ocean y :  Atlantycki, Spokojny  i Indyjski, Sceną bowiem, na 
której ro zg ry w a  się historia polityczna jest p rzestrzeń , go­
spodars tw o  zaś  w y m a g a  dla sw ego rozwoju linii k ie runko­
w y c h  pom iędzy  k rańcow ym i punktam i produkcji i konsum ­
pcji.

Następnie można zaobse rw ow ać ,  że jakkolwiek p rze ­
m ożny w p ły w  na obie g rupy  p rze jaw ów  his torycznych  w y ­
w ie ra  jednostka ludzka, to jednak w a g a  tego w p ły w u  jest 
różna. W  historii politycznej dominują cech y  indywidualne, 
elitarne, osobiste. W  historii gospodarczej g łów nym  aktorem  
są bezimienne, dem okra tyczne  m a s y  ludzkie, a nazw iska  
najwybitn iejszych p ionierów  postępu nie są naw e t  ogółow i 
znane. Jeżeli w ięc w  p ew n y m  sensie w ed le  d o tychczasow e­
go sposobu trak tow an ia  przedm iotu m ożnaby  definiować hi­
storię polityczną jako „zbiór nauk o. w ojnie“ , to historię go­
spodarczą  na leża łoby  określić jako część sk ładow ą  formal­
nie nieistniejącej jeszcze „nauki o pokoju i cywilizacji“.

W reszc ie  cechą c h a rak te ry s ty czn ą  historii politycznej 
jest to, że jej linie k ierunkow e rozwoju w yzn acza ją  w o jny  
i w s t rz ą sy  rewolucyjne. Rewolucje te z pogłębieniem się c y ­
wilizacji definiują się co raz  w yraźn ie j .  Od bezimiennych 
i bezksz ta łtnych  rew olucyj w  okresie w ęd ró w ek  ludów, aż 
po rewolucję kleru i duchow ieństw a w  XVI wieku, re w o ­
lucję sz lach ty  w  XVII w., rewolucję burżuazji w XVIII w . 
i niezakończone rewolucje pro letaria tu  w si  i m iast w  XIX 
i XX stuleciu biegnie bez p rz e rw y  łańcuch gw a łto w n y ch  
i bulwersu jących  przemian. Historia gospodarcza  rozwija  się 
normalnie na torach ewolucyjnych. I forma i treść działania 
ekonomicznego p rzeksz ta łca ją  się ustawicznie. Tylko  już jak 
g d y b y  dla podkreślenia paradoksu  rewolucje polityczne w  hi­
sto rycznych  okresach  czasu  w ykazu ją  skutki ewolucyjne.
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Jakkolw iek wielkie może b y ć  spiętrzenie fali w  określonym  
momencie, to jednak skutki p rz e w ro tó w  w y ład o w u ją  się 
i konkre tyzu ją  się stopniowo. O dwrotnie  dzieje się w  z a ­
kresie  historii gospodarczej.  Skutki p rocesów  ew olucyjnych  
są  często  św iatoburcze. Szczególnie p rzełom ow o działały  fak­
ty  ekonomiczne w  okresie now oży tnym , w y w ie ra ją c  p rz e ­
po tężny  w p ły w  na  c a ło k sz ta ł t  s t ru k tu ry  życia  w ielu  pańs tw  

, i społeczeństw . O dkrycia  geograficzne, w ynalezien ie  druku, 
zastosow anie  w  produkcji i w  w ym ian ie  m aszyn, pary , elek­
tryczności, radia i lotnictwa, w y w a r ły  w iększy  w p ły w  na 
stan  cywilizacji i rozw ój życia  m as ludzkich, niż jakiekol­
w iek fakty historyczno-polityczne w ciągu całych w ieków  
i tysiącleci przeszłości.

Dlatego też badanie  historii gospodarczej okresu n o w o ­
ży tnego  posiada znaczenie w ciąż  aktualne i żyw e .
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ROZDZIAŁ I.

CYWILIZACJA EUROPEJSKA  

WDZIERA SIĘ NA NOWE KONTYNENTY.

E pokow y p rze lo tu  rozdzielający wieki średnie od historii 
now ożytnej nie utracił i po up ływ ie  450 lat nic ze sw ego 
znaczenia  i swej wielkości. Oba pods taw ow e elem enty  b y ­
tu: substancja  i psychika uległy w ó w czas  rew olucyjnym  
przemianom. Ocean, k tó ry  przez wieki całe był k resem  św ia ­
ta i życia, s ta ł  się nagle łącznikiem i pomostem wielkich za ­
interesowań:. Żegluga w y d o b y ła  się na szlaki św ia tow e, 
a śladem jej p łynę ły  tysiące now ych  kolonistów i osiedleń­
ców  z Europy w  zakątki całego, now oodkry tego  świata . 
W  w ym ianie  gospodarczej zjawiają się nowe p o trzeby  i no­
w e  tow ary .  R ów nocześnie  ca ły  kunsz tow ny  sys tem  ustro­
jo w y  średniow iecza poczyna się w ykruszać . Rozpoczyna się 
te raz  okres  rewolucyj pojęciowych, konstruk tyw nych , ale 
podw aża jących  istniejący od w ieków  stan  rzeczy. W y n a la ­
zek  druku i rozwój produkcji papieru celulozowego stają się 
wielką podnietą dla nowej tw órczości literackiej i publicy­
stycznej, przepojonej duchem Odrodzenia. Nowa literatura, 
now a sztuka, now a architektura, now a technika m alarska, 
now a muzyka, nowe działy  nauki w yda ją  od razu m istrzów 
św ia tow ej s ław y , kuszących  się o dzieła g igantyczne, pełne 
rozmachu, wielkości i piękna. Fala tej rewolucji nie z a t r z y ­
mała  się n aw e t  przed  bram am i kościołów. Kościół chrzęści-
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jański dzierżył w  ciągu szeregu w ieków  „rząd dusz“ i miał 
chlubne dzieje na kar tkach  historii ś redniowiecza. On to z re ­
generow ał podw aliny p raw a  m iędzynarodow ego, on rozbu­
dził indywidualne w artośc i  w  człowieku, 011 s tw o rzy ł  poję­
cie rodziny państw  chrześcijańskich. W  nim z ak o n se rw o w a­
na zosta ła  ciągłość kulturalna w ieków , tu p rze trw a ła  myśl 
filozoficzna, tu u jaw niły  się p ie rw sze  ź ródła  nowej tw ó r­
czości a r tystycznej.  W szy s tk o  to nie uchroniło organiza­
cji kościelnej przed procesem w ew nętrzne j  rewolucji, z w ła ­
szcza odkąd renesans rozluźnił zw ar te  szeregi społeczne, 
a racjonalizm przepoił k ry ty c y z m e m  u m ysły  ludzkie. R e­
formacja, religijna zapoczątkow ana  w  1517 r. przez M arcina 
L utra  rozsze rzy ła  się b łyskaw icznie  we w szystk ich  kra jach  
centralnej i zachodniej Europy, formując nowe tendencje rów ­
nież w  zakresie  gospodarczym .

W  przeciw staw ieniu  do średniowiecza okres now oży tny  
nadaw ać  będzie w  coraz bardziej zdecydow anej formie cha­
rak te r  na ro d o w y  państw om  i społeczeństwom , ich działa­
niom i ich rywalizacjom. Ten  nacjonalizm s taw ać  się pocz­
nie coraz silniejszym m otorem  walki, pogłębiającej i rozsze ­
rzającej się z up ływ em  czasu. W alka  ta rozwijać się będzie 
od tąd  ze zmiennym  natężeniem głównie w  następujących 
kierunkach: idea postępu w  nauce, w  gospodarstw ie, w  o r ­
ganizacji spo łeczeństw  ścierać się będzie z instynktem  kon­
serw atyw nym , nurt ośw ia ty  w yp ie rać  będzie na coraz sze r­
szej p łaszczyźnie  ciemnotę, libera lizm . m y ś low y  zmagać, się 
będzie z duchem nietolerancji, a w reszcie  w  w alkach  kla­
sow ych  znajdzie swój w y ra z  tendencja w zros tu  poziomu po­
trzeb i jednostki i c a ły c h  w a r s tw  społecznych.

W  p ie rw szym  jednak stadium najdonioślejsze skutki za ­
równo gospodarcze jak i- polityczne spowodują przełom ow e 
odkrycia  geograficzne. W  ciągu krótkiego okresu  czasu na­
rody  Europy zachodniej u legły zarazie, zw anej ekspansją  ko­
lonialną. Z g ó ry  można powiedzieć, że samo zdobycie te re ­
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n ó w  kolonialnych było początkow o niezmiernie ła tw e  i nie- 
kosztow ne. Europe jczycy  górow ali  techniką agresji tak p rze ­
ważającą , a w y zw olen i  byli z wszelkich p rzesąd ó w  moral­
ności do tego stopnia, że na rody  kolorow e nie m ia ły  żadnej 
szan sy  obrony  swej samodzielności i sw ego  stanu posiada­
nia.

P rob lem at zasadniczy i wielki polegał jednak nie na zdo­
byciu now ych  kon tynentów , ale na u trw aleniu  panow ania  na 
obszarach  p rzew y ższa jący ch  wielokrotnie c a ły  k ra j  macie­
rz y s ty  ko lonizatorów  i na gospodarczym  w yko rzy s tan iu  tych  
obszarów .

Pow odzenie  tej polityki w y m a g a ło  nie tylko ścisłej de­
cyzji rządu dla dokonania ekspansji imperialnej i zaborczej, 
nie tylko ambicji władczej, ale przede w szys tk im  zaistnienia 
w  kraju pionierskim całkowicie w y ją tk o w y c h  i specjalnych 
warunków7. D w a  w arunk i fundam entalne narzucają  się w p ro s t  
logiką rzeczy . Skoro bowiem kolonie zna jd o w ały  się w  od­
ległych ok ręgach  zamorskich, p rze to  opanow anie  tych  k ra ­
jów7, czasem gospodarcze, najczęściej jednak i polityczne, 
w y m a g a ło  uprzedniego rozwoju floty handlowej i wojennej, 
zabezpieczającej s ta ły  kon tak t  z u tw orzonym i koloniami. 
Obok tego kraj m ac ie rzy s ty  musiał posiadać rów nież ruchli­
w y  element ludzki, tj. kolonizatorów, k tó rzy b y  osiadając na 
s ta łe  w  now ych  koloniach, zdołali zachow ać  nienaruszoną 
w łasną  narodow ość  i w ła sn ą  kulturę  narodow ą. O ile poli­
tyka  kolonialna miała dać p o z y ty w n e  rezu lta ty  z gospodar­
czego punktu widzenia, to dany  kraj musiał posiadać ponad­
to szereg  innych ob iek tyw nych  w a ru n k ó w  w stępnych , a na­
w e t  szczególnych cech w swojej psychice zbiorowej.

Takim  m otorem  by ł np. ins tynk t kupiecki w  metropolii, 
k tó ry  wrypycha ł  ludzi z ustabilizowanej sytuacji na n iepew ­
ne losy na szlakach kolonialnych. Najsilniejsze jednak zain­
te resow ania  w  ekspansji kolonialnej w y w o ły w a ł  zaw sze  w y ­
soki stopień uprzem ysłow ienia  kraju m acierzystego  oraz  aku­
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mulacja kapita łów ' czynnych, poszukujących lokaty. S top­
niowo w yo d ręb n iać  się poczyna  ego is tyczny  i bezpośredni 
interes nowej koionii, k tórej obyw ate le  n a w e t  najbardziej 
przyw iązan i  do w łasnej k u ltu ry  narodowej, nie chcą być 
przedm iotem  w yzysku . To też  dalekow zroczna  polityka ko­
lonialna szła  w  kierunku oparcia eksploatacji kolonii pod 
w zględem  politycznym  na coraz szerszej autonomii im igran­
tów, a pod w zg lędem  ekonom icznym  na polityce nakładow ej, 
inw estycyjnej.  Takie  uregulowanie daw ało  pe rsp ek ty w ę  po­
m yślnego rozw iązania  sp ra w y  kolonistów, ale by ło  n iew y­
sta rcza jące  w  stosunku do całej autochtonicznej ludności da­
nej kolonii. Zdolność w spó łżyc ia  i w spółdzia łan ia  z elemen­
tem tubylczym  stanow i po dzień dzisiejszy najsubtelniejszy 
problem at rządzenia  koloniami.

N aszkicow ane w łaśn ie  z a sa d y  i 'p o s t u l a ty  zezw olą na 
dokładniejszą ocenę historycznej ewolucji polityki kolonial­
nej różnych  państw , ewolucji trwającej od p ierw szego okre­
su odkryć, geograficznych aż po obecną współczesność.

W ieki XIV i XV p rzy g o to w a ły  technicznie wielkie, oce­
aniczne w y p r a w y  odkryw cze . Żegluga m orska zosta ła  w  tym  
czasie znacznie udoskonalona. B udow ano  już w ó w c z a s  sil­
ne, z ak ry te  pokładem  korabie, o długości dochodzącej do 30 
m etrów , posługując się dość p recyzy jn ie  busolą; p rzy  do­
b rym  ożaglowaniu rozw ija ły  one szybkość  do 10 km na go­
dzinę i w y t r z y m y w a ły  w y so k ą  falę oceaniczną. Mimo to 
trudności pokonyw ania  znacznych  przes trzen i  oceanicznych 
b y ły  znaczne i t rzeba  by ło  nie lada mocnej podniety  dla 
p rzełam ania  tych trudności. T a  podnieta z jaw iła  się, gdy  
w  połowie XV wieku T u rc y  zamknęli Europie zło todajny 
handel ze W schodem . W  r. 1497 Vasco da G am a prow adzi 
p ierw szą, wielką w y p ra w ę  m orską  P o rtu g a lczy k ó w  w okół 
w y b rz e ż a  w schodnkPafrykańsklego, dociera rzeczyw iście  do 
w y b rz e ż y  Indii i o tw ie ra  ponownie drogę łączącą  Europę 
z  rynkam i Dalekiego W schodu. P o rtu g a lczy cy  mają pełną
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św iadom ość znaczenia tego odkrycia  i przystępują  n iezwło­
cznie z całą m etodyką  do zabezpieczenia  sobie monopolu 
handlowego ze W schodem . Istotnie w  okresie kilkudziesię­
ciu lat opanowali oni w y b rz e ż a  morskie długości około 20 
ty s ięcy  km, s tw arza jąc  w ła sn e  cen tra  handlow e i w łasne  
punkty  oparcia  dla żeglugi. Dotarli oni do Kantonu w  Chi­
nach, ustanowili p ie rw szą  am basadę  w  Pekinie, usadowili się 
w  Nagasaki w  Japonii. W  r. 1500 dotarli do w y b rz e ż y  po­
łudniowo-am erykańskich  i objęli po tężny  kraj, Brazylię , w po­
siadanie dla swej korony.

Portugalczycy  w  swej ekspansji kolonialnej naśladowali 
przede  w szys tk im  m etody w y p ró b o w a n e  przez Fenicjan, 
a później przez W enecję. Nie dążyli ani do w ła d z tw a  nad 
obcym i narodami, ani do zdobyw ania  wielkich te renów  k o ­
lonialnych. Akcja ich koncen trow ała  się na opanowaniu sa ­
mego handlu i na zabezpieczeniu sw y ch  zdobyczy  ekono­
m icznych przeciw ko innym konkurentom. Również nie w y ­
kazyw ali  oni zdecydow anej prężności kolonizatorskiej. T o­
też ich p rzew aga  monopolistyczna w  handlu ze W schodem  
nie t rw a ła  długo. W  r. 1580 Filip II hiszpański rozciągnął swe 
panow anie  na Portugalię , a kolonie p rzesz ły  w e  w ładanie  
korony  hiszpańskiej. W  sześćdziesiąt lat później Portugalia 
odzyska ła  w p raw d z ie  niepodległość, ale nie zdołała już o d ­
zy sk ać  sw y ch  najcennie jszych  kolonii, k tóre  Hiszpanii ode­
bra ła  Holandia.

Na parę la't p rzed  osiągnięciem p ierw szych  sukcesów 
morskich przez Portugalię, jej najbliższy sąsiad, Hiszpania, 
podjęła wielkie w y p r a w y  morskie z tendencją do tarcia  do 
ryn k ó w  wschodnio-indyjskich okrężną drogą od zachodu. 
W  kilkakrotnych w y p ra w a c h  odk ry w czy ch  Krzysztofa Ko­
lumba i M agellana stw ierdzono  niezbicie, że pom iędzy d w o ­
ma potężnym i oceanam i i dw om a wielkimi kontynentam i Eu­
ropy  i Azji leży  now y, ipotężny ląd am erykański, ląd pier­
w o tn y  ale w y p o sażo n y  bogato przez naturę, a zam ieszkały
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przez ludność posiadającą sporadycznie  nietylko w cale w y ­
soką i oryginalną cywilizację, ale i nagromadzone od w ie­
ków  bogactwa tak chciwie poszukiwane w  Europie. Na cze­
le m ałych  oddziałów  ludzi, górujących techniką uzbrojenia, 
wdzierali się teraz zd o b y w cy  europejscs'-, niszcząc za jed­
nym  zam achem  ca łe  nieznane cywilizacje autochtoniczne. 
Żaden opis, choćby najbardziej szczegółowy, nie może oddać 
istoty tego, co działo się na lądzie amerykańskim  w  ciągu 
XVI wieku. W alka  ta miała ch a rak te r  całkowicie ek s te r ­
minacyjny, g d y ż  z d o b y w c y  hiszpańscy, odmiennie niż zdo­
byw cy  portugalscy, przepojeni byli przede w szystkim  żądzą 
zdobycia przestrzeni życiowej, żądzą rozszerzenia samej 
Hiszpanii na nowe, bezmierne obszary. P rzy tacza  się 
np. fakt historyczny, że ludność tubylcza na San Domingo 
liczyła w  r. 1492, tj. w  momencie odkrycia  w y s p y  przez w y ­
p raw ę  Kolumba, ponad milion m ieszkańców, a w  dwadzieśc ia  
dw a lata później cy fra  ta spadła już do 13 tysięcy. W  s tw o ­
rzonych na terenie Am eryki centralnej i południowej kolo­
niach hiszpańskich w prow adzono  najostrzejsze przepisy  i za­
rządzenia reglamentacyjne, mające na celu zapewnić w sz y s t ­
kie dobra materialne i w szys tk ie  zyski, całą w ładzę  ii w sz y s t ­
kie przyw ileje  dla rodow itych Hiszpanów.

W  pierwszej połowie XVI wieku Hiszpania była w  rze­
czywistości p ierw szą potęgą na śwfecie. W yniki osta teczne 
całego przedsięwzięcia imperialnego i kolonialnego nie były  
jednak dla Hiszpanii korzystne i pozytyw ne pomimo łatwości 
z jaką Hiszpanie zdobyli olbrzymie obszary  na kuli ziem­
skiej i pomimo niewątpliwej zasługi zorganizowania pierwszej 
i przełomowej w y p raw y  odkrywczej Kolumba.

P ie rw sze  ujemne konsekwencje  p rze jaw iły  się w  dziedzi­
nie agrarnej. Gdy na rynku w e w n ę trzn y m  pojawiło się tanie 
zboże A m eryki południowej, sp rzedaw ane  po minimalnych 
cenach w y zn aczan y ch  przez rząd, gdy równocześnie  każdy  
emigrant o t rz y m y w a ł  za  bezcen duże obsza ry  upraw ne  w  ko­
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loniach, gdy  z p racow nika  rolnego s taw a ł  się przedsiębiorcą,' 
ko rzy s ta jący m  z taniej robocizny niewolniczej, Hiszpania w ła ­
ściwa, posiadająca trudne w aru n k i  upraw y, poczęta się w y ­
ludniać. Równocześnie  złoto, dop ływ ające  z  kolonii bez w y ­
siłku p racy , posłużyło  Hiszpanii do nagłego spotęgow ania  
konsumpcji, oparte j na  dowozie  obcych w y tw o ró w  z za­
granicy.

W  zam ian za to w a ry  konsum pcyjne złoto hiszpańskie 
szybko w y w ę d ro w a ło  do przedsięb iorców  flamandzkich, an ­
gielskich i francuskich, k tó rzy  koniunkturę tę w y zy sk iw a li  dla 
{■potęgowania procesu  uprzem ysłow ien ia  w ła sn y ch  krajów.

Wielkie odkrycia  geograficzne i ca ły  głęboki p rzew rót,  
dokonany na początku XVI w., zdynam izow ał i inne narody, 
k tó re  czerp iąc  głębiej i istotniej z ducha now ego czasu, w y ­
zw ala jąc  więcej sił tw órczych , tw o rząc  bardziej spoiste or­
ganizacje, pa trząc  dalej i przenikliwiej w  przyszłość, m iały 
stać  się n iebaw em  groźnym i konkurentam i Hiszpanii w  w a l­
ce o p ry m a t  ekonom iczny w  świecie.
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ROZDZIAŁ II.

START NOWYCH PARTNERÓW  GOSPODARCZYCH.

■Kolejność uczestn ic tw a poszczególnych narodów  w  e k s ­
pansji kolonialnej ma swoje uzasadnienie również w sytuacji 
geopolitycznej. P ie rw sze  w y p r a w y  zam orskie  podję ły  narody  
pó łw yspu  pirenejskiego, k tó ry  s tanow i „praw ie wyspę'* i to 
najbardziej w ysun ię tą  w  stronę lądu am erykańskiego . P ó ł­
w y se p  ten oddzielony jest od lądu silnym łańcuchem  górskim, 
utrudnia jącym  lądową komunikację. W szystk ie  dostępne g ra ­
nice są oblane m orzem . Ludność Hiszpanii i  Portugalii  by ła  
skazana  na symbiozę z morzem, a ze tknę ła  się najwcześniej 
j najbardziej bezpośrednio z potężną żeglugą arabską, nie 
w spom inając już o tym, jak ż y w y  kontak t morski z H iszpa­
nią p o d trz y m y w a ły  miasta Italii za rów no  w  s ta rożytności 
jak  i w  średniowieczu.

Akcja oceaniczna Hiszpanii i Portugalii, uwieńczona w y ­
raźn y m  sukcesem, m usiała rozbudzić potężne p rąd y  ryw ali­
zacji. Na w idownię gospodarczą w y s tępu ją  obecnie t rz y  nowe 
narody, nie tylko niezwykle ak tyw ne , w y trw a łe ,  nie ugina­
jące się p o d  naporem  przeciw ności losu, uzdolnione do daleko­
w zrocznej polityki, ale rów nież świetnie u sy tuow ane  i gospo­
darczo  i geograficznie, m ianowicie: Holandia, F rancja  i Anglia.

W szys tk ie  trzy  są państw am i morskimi, a społeczeństw a 
, te s ą  na tyle  dojrzałe, że umieją w  pełni ocenić, jakim to ź ró ­
dłem ak tyw izm u gospodarczego, a w  konsekwencji rozwoju



16 Eugeniusz Kwiatkowski

kulturalnego ł bogactw a narodow ego  s tać  sic? m oże niezłomna 
■i u po rczyw a  p raca  na morzu. Jeden  z tych  narodów , Francuzi, 
należy do najsilniejszych cyfrowo. D w a inne zaliczane są 
w ś ró d  narodów  kulturalnie dynam icznych, do najmniejszych 
w  Europie. Ale oba te narody , Anglicy i Holendrzy, zadem on­
stru ją  w  historii, jak dalece energia świadomie i celowo zu­
ży ta  góruje ponad cyfrą i m asą . W ysiłk i i osiągnięcia tych  
trzech na rodów  w  dziedzinie polityczno-społecznej i ekono­
micznej, narodów , z k tó rych  każd y  p row adzi  równocześnie  
ciężkie walki zew nę trzne  lub w e w n ę trz n e  oraz buduje z upo­
rem swój by t, swoją potęgę, swoje bogactw o, swoją cyw ili­
zację, swój od rębny  ustrój i swoją politykę kolonialną w  dłu­
gotrw ałe j ,  w zajem nej rywalizacji, oto g łów na treść  w yp e łn ia ­
jąca k a r ty  historii rozwoju gospodarczego w  XVII i XVIII 
stuleciu.

Chronologicznie. Holandia jest p ierw szą w  tym  zespole 
państw  morskich, k tó ra  zajęła czo łow ą pozycję w  gospodar­
stw ie m iędzynarodow ym  na początku XVII w., pomimo że 
rów nocześnie  prow adzić  m usiała ciężką i d ługo trw ałą  w alkę 
o w yzw olenie  polityczne spod jarzm a hiszpańskiego.

W arunk i p rzyrodzone  zw iąza ły  Holandię z morzem  i w o ­
dą. Żywioł ten dominuje w  Holandii na każdym  kroku. Nie­
zmierne bogactw o jej miast nadmorskich w yros ło  na handlu 
pośredniczącym . Już na początku XVII w ieku Holendrzy  po­
siadali ponad 20 tysięcy  w łasn y ch  s ta tk ó w  handlowych. Od 
czasu odkryć  portugalskich i scentralizow ania  przez P o r tu ­
ga lczyków  handlu z Dalekim W schodem  statk i te k u rso w a ły  
nieustannie pomiędzy Lizboną a portam i holenderskimi, by 
stąd w e wielostronnej w ym ianie  handlowej p o d ążać : do 
w szystk ich  portów  zachodnio- i północno-europejśkich'. '

Początk i dobrobytu  Holandii zw iąza ły  się jednak ściśle 
z postępem  w  rolnictwie. Już na początku XVI wieku nie 
było w  Holandii ani k aw a łk a  urodzajnej gleby, k tó ry b y  nie 
b y ł  objęty in tensyw ną u p raw ą .  S topniow o w  ciężkim i długo­
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t rw a ły m  wysiłku  w ydzie ra l i  m orzu now e tereny  pod uprawę. 
Rów nież  i  hodowla holenderska s łynęła  już w ó w c z a s  w  ca ­
łym. świecie. P rzez  tolerancję religijna, zezw alająca na osie­
dlanie się w  Holandii w ypędzonych  ak ty w is tó w  gospodar­
czych  z różnych  państw , osiągnęli oni pow ażne sukcesy  eko­
nomiczne, szczególnie w  dziedzinie przem ysłow ej, w łaśn ie  
w  okresie wojen religijnych w e  Francji i p rześ ladow ań  religij­
nych s tosow anych  przez rz ą d y  hiszpańskie w e  Flandrii. 
W ó w czas  to nastąpił w sp an ia ły  rozw ój ośrodków  miejskich 
jak Leyden, Haarlem, Utrecht, k tóre  p ro d u k o w ały  s u k n a 'w e ł­
niane, p łó tna lniane, aksam ity , koronki, kobierce i dyw any . 
Miasto Delft zasłynęło  w  świecie jako producent a r ty s ty c z ­
nych w y ro b ó w  fajansowych. P o d s taw ą  rozwoju żeglugi m or­
skiej s ta ły  się ich w y p r a w y  rybackie  dla połowu śledzi na 
M orzu Pó łnocnym  i połow u w ie lo ry b ó w  na m orzach  polar­
nych. Istotna i p raw dz iw a  podstaw ą ich potęgi handlowej 
s ta ły  się dopiero ostre  zarządzenia  Filipa II  hiszpańskiego, 
podjęte w  imię zdław ienia  gospodars tw a  buntowniczej Holan­
dii. Mianowicie całe powodzenie  holenderskiego handlu m or­
skiego w  co raz  w y ższy m  stopniu opierało się na fakcie, że 
odbierali oni od Portuga lczyków  sporą część  poszukiw anych 
w  Europie to w aró w  indyjskich i wschodnich i następnie do­
starczali  je do w szystk ich  kra jów  usy tuow anych  p rzy  M orzu 
P ó łnocnym  i Bałtyckim , tj. od Anglii aż po Polskę, o trzym u­
jąc w  zamian ich produkty . Portugalia  należała w ó w czas  łącz­
nie ze sw ym i koloniami do korony hiszpańskiej. To też Filip II 
zabronił s ta tkom  holenderskim dostępu do w szystk ich  portów 
półw yspu pirenejskiego, w  szczególności zaś do Lizbony. 
Skutek tego zarządzenia  był jednak nieoczekiwany. Holen­
drzy zmienili nagle swą tak tykę  i stali się agresoram i, zaj­
mując na Dalekim W schodzie  te w łaśn ie  okręgi, z k tó ryc  
Portugalia  czerpa ła  sw e  to w ary  i sw e  bogactwo. W y k a z  
oni p rzy  tym  n iezw yk ły  takt polityczny, zdolność j 
sobie ludności tubylczej, zadem onstrow ali  n ieprz^płifny



1 8 Eugeniusz Kwiatkowski

organizacyjny . Zaniedbane te reny  poczęty  w  ręku admini­
stracji holenderskiej przemieniać się szybko w  kraj w ysokiego 
dobrobytu. System  kolonialny holenderski w pro w ad z i ł  z asa ­
dnicze nowości nie s tosow ane  dotychczas w  akcji koloniza- 
cyjnej europejskiej. T ak  np. urzędnikom adfriinistracyjnym 
w  koloniach zabroniono za jm ow ania  się handlem i in tere­
sami. U rzędnicy ci byli bardzo dobrze opłacani, nieliczni, fa­
chowi, a musieli pośw ięcać  się w yłączn ie  swoim zadaniom. 
T o  też administracja ta  —  w  przeciw staw ieniu , do hiszpańskiej 
i .portugalskiej —  zas łu ży ła  sobie na renom ę za obiektyw izm  
i poszanow anie  p raw a .  Równocześn ie  H olendrzy  stw orzyli  
pow ażna  jak na ów czesne  w arunk i siłę zbrojną, stacjonującą' 
stale w  Indiach. Na tak solidnej podstaw ie  administracyjno- 
w ojskow ej oparto  dopiero szeroką akcję gospodarczo-ekspio- 
a tacyjną, s te row aną  przez wielkie kompanie handlowe. W  ro­
ku 1602 najw iększe miasta holenderskie, jak Am sterdam , Mid- 
delbourg, Delft, i inne, u fo rm ow ały  p ierw szą  wielką „Nider­
landzką Kompanię Indii W schodnich“ , sk ładając jako kapitał 
z a k ła d o w y  sześć i pół miliona fl. hol. N iebawem  dowoziła ona 
olbrzymie ilości to w a ró w  pochodzenia europejskiego do Ba- 
tawii, sk ąd  rozw ożono je do w szystk ich  k ra jów  Oceanu In­
dyjskiego i do p o rtów  w schodnio-azjatyckich. P o w raca jące  
s ta tk i  za ład o w an e  b y ły  tow aram i kolonii holenderskich, Indii, 
Chin, Japonii i innych k ra jów  egzotycznych. Stacją  odbiorczą 
dla nich b y ły  wielkie sk łady  i m ag azy n y  portow e w  A m ster­
damie. Kompania p ro sp e ro w a ła  doskonale. A m sterdam  
w  XVII wieku stał się m iastem  bogatszym/ niż W enecja  
w  okresie sw eg o  szczy tow ego  powodzenia, tj. w  XV wieku. 
Założony  w  r. 1609 B ank  A m sterdam ski stał się w n e t  naj­
w iększym  bankiem w  Europie. Rów nież  do pew nego  znacze­
nia doszła akcja Kompanii Indii Zachodnich, założonej w  Ho­
landii w  latach 1621/22.

Pow odzenie  handlu holenderskiego w  p ierw szej połowie 
XVII w ieku było  tak  znaczne, że p ry m a t  gospodarczy  św ia ta
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w  tym  okresie należał bezspornie  do tego narodu. O bro ty  
handlowe Holandii w  tym  okresie czasu dosięgały  zaw rotnej 
na ów czesne  w arunk i sum y miliarda gu ldenów  rocznie.

Ale Anglia nie po to dopom agała  Holendrom do uzyska­
nia niezależności politycznej, b y  w  rezultacie Holendrzy  z a ­
w ładnę li  handlem św ia tow ym . W  r. 1651, za rząd ó w  C ro m ­
wella, par lam ent angielski w y d a ł  tzw . ak t  naw igacyjny , fun­
dujący potęgę m orską Anglii, ale  aktualnie, sk ie row any  
os trzem  przeciw ko żegludze morskiej Holandii, k tó ra  obsłu­
g iw ała  handel pośredniczący. Holandia skapitu lować nie m o­
gła, gdyż  skutki kapitulacji b y ły b y  rów ne  klęsce. Doszło 
z tego powodu do dwu kolejnych wojen. W  pierwszej, w  ro­
ku 1653, Holandia zosta ła  zdecydow anie  .pobita. W  drugiej, 
p row adzonej w  kilkanaście lat później, kam pania  nie zosta ła  
definitywnie rozegrana. T y m  niemniej s tan  fak tyczny  rów nał 
się zw y c ięs tw u  Anglii. Handel angielski w  oparciu o w łasną  
żeglugę rozwijał się coraz w yraźnie j,  handel holenderski cofał 
się. Ale obok korzyści handlow ych dobrze jest zagarnąć  dziel­
nego i m ądrego w odza, choćby b y ł  chwilowo n ieubłaganym  
przeciwnikiem. Na podstaw ie tej z a sad y  w  r. 1688 stathouder 
Holandii, Wilhelm Orański, został  pow ołany  na tron angielski. 
D w a rywalizujące i w alczące  ze sobą na rody  stają się nagie 
bliskimi sojusznikami i przyjaciółmi.
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ROZDZIAŁ III.

NARODZINY PROTEKCJONIZMU I MERKANTYLIZMU.

Historia Francji jest na p rzestrzen i wielu w ieków  ż y w y m  
p rzyk ładem  tezy o p rzew ad ze  znaczenia cz łow ieka nad w a ­
runkami m ateria lnym i i politycznymi bytu  narodu. Je s t  ona 
ilustracją ciągłych w y s i łk ó w  regeneracji  z klęsk i spustoszeń 
wojennych, c iągłych w ypros tow ali  po okresach cyklicznie 
pow ta rza jących  się za łam ań  w  życiu w ew n ę trzn y m . Jes t  
św iadec tw em  w y d o b y w an ia  na powierzchnię życia  zb io ro ­
w ego ludzi tw órczych , dynam icznych, przewidujących, o rga ­
nizujących i porządkujących  ry tm  gospodarczy  sw ego pań­
s tw a, a przepojonych  do samego w n ę trza  istoty poczuciem 
francuskiej racji stanu. F ranc ja  m a  bardzo często szczęście 
do ludzi rządzących .

W łaśn ie  w  połowie XV wieku kończy się wielka wojna 
stuletnia, k tó ra  potwornie zniszczyła  gospodars tw o  francuskie 
i osłabiła znaczenie polityczne państw a . Ale już król m iesz­
czaństw a, Ludwik XI (1461— 1483) podejmuje dzieło rekon­
strukcji i reprezentuje  zdecydow aną  politykę uprzem ysłow ie­
nia kraju. Tę politykę kontynuuje i umacnia na początku XVI 
wieku  Franciszek I. Sprow adza  się w ó w c z a s  fachow ych ro ­
botników w łoskich  i p rzy  ich pom ocy rozbudowuje się m anu­
faktury  jedwabiu w  Lyonie, aksam itów  w Montpellier, fajan­
sów i w y ro b ó w  em aliow anych w  Rouen. W  r. 1517 Francja  
podejmuje budow ę now ego portu morskiego w  Le H avre ,
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który  w  krótkim  okresie czasu dochodzi do bardzo znacznych  
obro tów  tow arow ych . W  kilkanaście lat później Francuzi do­
cierają już  w  swej ekspansji do ujść rzeki św. W a w rz y ń c a  
w  A m eryce  oraz  p row adzą  handel z Brazylią  i szukają sam o­
dzielnego kontaktu  z Indiami. W  drugiej połowie XVI w. po­
w ra c a  36-letni okres dewastacji, okres ośmiu wojen religij­
nych, k tó ry  katastrofalnie zniszczył gospodarstw o  francuskie. 
Gdy jednak w  r. 1589 dochodzi do w ła d z y  H enryk  IV, linia 
rozw ojow a zmienia ponownie swój kierunek. P ow oła ł  on do 
steru w ła d z y  Sully‘ego, człowieka w ysoce  uzdolnionego i w y ­
traw nego  ekonomistę, a członka mniejszości hugonockiej, do­
piero co tak zażarcie  zwalczanej.

W  okresie rządów  Sul!y‘ego za rysow uje  się, po raz pier­
w szy , pe łny  i ca łkow ity  program  rozwoju gospodarczego 
państw a, odnoszący się w ięc  zarów no  do rolnictwa i do prze­
mysłu, do handlu zew nętrznego  i finansów, jak w reszc ie  do 
sp raw  komunikacyjnych, kolonialnych, a  n aw e t  społecznych. 
Punk tem  w yjśc ia  całej tak ogólnie ujętej reform y gospodar­
czej p ań s tw a  s ta ła  się reorganizacja  system u finansów pu­
blicznych, w y c z e rp a n y ch  doszczętnie w  czasie wojen religij­
nych. Sully s tw o rzy ł  po raz p ie rw szy  sys tem  księgowości 
skarbow ej i jaw n y  dla za in teresow anego rejestr  przypisu po­
datkow ego. Ten  ład  finansowy począł szybko przynosić po ­
z y ty w n e  rezulta ty . W 'k ró tk im  okresie czasu dochody i w y ­
datki budżetow e zo s ta ły  zrów now ażone, a  następnie Sully 
by ł  w  stanie u tw o rzy ć  rezerw ę w  monecie brzęczącej 
i oprzeć na niej reformę ustroju podatkow ego. Reforma ta ma 
ch a rak te r  w ybitn ie  społeczny. P rzynosi  ona anulowanie na­
g rom adzonych  zaległości poda tkow ych  u najs łabszych  płatni­
ków, a ponadto  zabran ia  zabierania chłopom  za zaległe po­
datki tego w szystkiego, co stanow i podstaw ę ich pracy, tj. 
narzędzi rolniczych i określonych części inw en tarza  żyw ego. 
Równolegle biegła akcja w  kierunku uprzem ysłow ienia  kraju.
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Rząd otacza  opieką fabryki sukiennicze w  Normandii, 
w  Langwedocji, w  Szampanii, papiernie w  Delfinacie, s ta ­
lownie w  okręgu P a ry ż a ,  w y tw ó rn ie  koronek w  Senlis, p łó­
cien lnianych w Rouen, szk ła  i k ry sz ta łó w  w  Melun. Akcja 
rządu święci istne trium fy ekonomiczne. W  okręgach  Lyonu, 
Poitiers, Tours, Orleanu, Nantes, P a ry ż a  pow stają  liczne za ­
k łady  p rzem ysłow e  i to w  coraz  szerszej m ierze już n ieza­
leżnie od in ic ja tyw y i poparcia  rządu. W zrastające, dochody 
skarbu  p ań s tw a  umożliwiają podjęcie robót publicznych 
w  w iększym  stylu, głównie w  zakresie  rozb u d o w y  dróg bi­
tych  i w o d nych  śród lądow ych. W  tym  czasie w y łon iła  się 
jeszcze jedna w y b itn a  indywidualność, k tó ra  doprow adziła  
handel francuski do w ysokiego rozkwitu. Byl to Laffemas, 
gorliw y samouk, obdarzony  jasnością sądu i zm ysłem  zdro­
w ego  rozsądku, k tó ry  w  ciągu krótkiego okresu  czasu p rze ­
szedł ka r ie rę  od czeladnika kraw ieckiego  do generalnego 
kontrolera handlu królewskiego Francji. Laffemas sta l  się pre­
kursorem  d o k try n y  m erkanty liś tyeznej,  rozwiniętej nieco 
później w  okresie rządów  Colberta. Tendencją  Laffemasa 
było to, b y  p rz y  pom ocy  w ysok ich  ce ł utrudnić im port 
obcych to w aró w  do Francji, a rozw inąć  w e  w ła sn y m  kraju 
p rzem ysł to w a ró w  luksusow ych, zużyw ających  maksim um  
p ra c y  w ła sn y ch  w y tw ó rc ó w  i w y trz y m u ją c y c h  p rz y  ekspor­
cie dodatkow e kosz ty  transportu  i ceł. P rz y  pom ocy takiego 
eksportu, rozwijanego jednostronnie, Laffemas p ragnął śc ią ­
gać  do Francji s trum ień  obcych  pieniędzy.

T a  polityka, s tanow iąca  now ość  w  o w y m  czasie, w y d a ­
ła  całkow icie  p o z y ty w n e  rezulta ty . H is to ry cy  pow tarza ją ,  
że w  tym  okres ie  czasu  bilans hand low y francuski by ł w y ­
bitnie a k ty w n y ,  a w  państw ie  znalazło  się w  obiegu więcej 
doskonałej m o n e ty  złotej hiszpańskiej, niż w  samej H isz­
panii, p łacącej z ło tem  za w zm ożoną konsumpcję luksuso­
w y c h  w y tw o ró w  pochodzenia francuskiego. R ów nież  w  p o ­
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lityce kolonialnej obecnie prze łam ane  zos ta ły  p ierw sze  trud­
ności. W  r. 1608 na północnym  brzegu rzeki św . W a w rz y ń ­
ca  założone zostało miasto Oućbec i w  ten sposób o tw ar te  
zo s ta ły  dzieje kolonizacji francuskiej w  Kanadzie. F rancja  
z roku 1610, po kilkunastu la tach n iep rze rw anych  rząd ó w  
Sully‘ego, nie p rzypom inała  już niczym Francji  sp rzed  pięt­
nastu lat* Ruiny i zgliszcza znikły, pus tkow ia  zaludniły  się, 
rolnictwo znajdow ało  się  w  stanie kw itnącym , w  miastach 
p ra c o w a ły  liczne w y tw ó rn ie  p rzem ysłow e, p ieniędzy było  
dużo, k red y t  b y ł  obfity, drogi kom unikacyjne b y ły  w  s ta­
nie doskonałym, wielkie now e dzieła hydrotechniczne m ogły  
każdego  Francuza  n ap aw ać  dumą, handel rozras ta ł  się z ro ­
ku na rok, adm inistracja  funkcjonowała dość sprawnie, skarb  
kró lew ski rozporządzał pow ażnym i rezerw am i, pokój w e ­
w n ę t rz n y  i z ew n ę trzn y  niosły b łogosław ione skutk i dla 
narodu.

W ó w czas  to w  r. 1610 fanatyk  religijny zam ordow ał 
kró la  H enryka  IV, a tym  sam ym  ewolucja gospodarcza na­
gle się załam ała . W  cz ternaście  la t  później dochodzi do w ła ­
dzy k a rdyna ł  Richelieu, dla k tó rego  polityka gospodarcza 
jest tylko środkiem, p ro w ad zący m  do realizacji wielkich c e ­
lów, ściśle politycznych. W  zakresie  gospodarczym  kon ty ­
nuuje o n  rw zasadzie  politykę Sully‘ego. Ale skuteczność  tej 
polityki jest obecnie mniejsza, gdyż  p ańs tw o  absorbuje  znacz ­
nie w iększą  część dochodu społecznego niż dawniej. Szcze­
gólnie po zy ty w n e  są jednak rezu lta ty  w  zakresie  w ysi łk ó w  
Francji na morzu. W  r. 1629 Franc ja  og łasza obszerny  ko­
deks -morski, zm ierzający  do z łam ania  p rzew ag i Holendrów 
i Anglików na m orzach. W  akcie tym  zachęca  się szlachtę 
francuską do za jm ow ania  się handlem  morskim. Kontakt 
z K anadą ponownie w zm acn ia  się, a  F rancuz i  sadow ią  się 
na południow ym  M adagaskarze , na w y b rzeżu  Senegalu 
i w  Gujanie, w reszcie  tw o rzą  p u n k ty  oparc ia  na Antylach.
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Rów nocześnie  ro zg ry w a  się wielki ‘rozdział polityczny, 
zakończony  w  r. 1648 trak ta tam i westfalskimi i- w r. 1659 
pokojem pirenejskim, bilansujący dla Francji wysiłk i zm ar­
łego wcześniej k a rd y n a ła  Richelieu. T e raz  F rancja  może po­
nownie przerzucić się na te reny  gospodarcze.

R ządy  gospodarcze  przechodzą do rąk Jana  Colberta, 
by łego  intendenta Mazariniego, od r. 1661 naczelnego in­
tendenta  finansów, a później dodatkow o ministra m a ry n a r ­
ki, handlu, komunikacji i domu królewskiego. Myśl jego na­
w ra c a  do tendencyj Sully‘ego, unowocześnia  je, pogłębia 
i rozszerza. Colbert pośw ięcał się przede w szystk im  reor­
ganizacji z ru jnow anych  finansów. Po redukow ał długi, urzę­
dy  i urzędników, a dla m asow o uchylających się od p o d a t­
ków  ustanow ił specjalny sąd, w y p łaca jący  duże nagrody 
dla u jaw niających nadużycia. Colbert s tw a rz a  prototyp 
1 p ie rw szą  p rocedurę  preliminarza budżetow ego państw a , za ­
p row adza  ład w  gospodarce finansowej. W  krótkim okresie 
czasu dochody ska rbow e  Francji w z ro s ły  netto -w zw yż t r z y ­
krotnie, w y d a tk i  zaś  zw iązane  z osiągnięciem tych docho­
dów  zm ala ły  w  skali bezwzględnej do połowy. T a  reforma 
sk a rb o w a  jest jedynie środkiem  dla realizacji zasadniczego 
p rogram u gospodarczego, sprow adza jącego  się do tenden­
cji uczynienia z  Francji kraju możliwie najbogatszego. Źró­
dłem bogac tw a narodow ego w edle  ó w czesnych  w yobrażeń  
jest pieniądz. O posiadanie g o - trzeb a  toczyć w alkę codzien­
ną, tak sam o konsekw entną  jak o granice państw a . Jes t  to 
d o k try n a  m erkanty lis tyczna , dom agająca się nieustannych 
w y s i łk ó w  w  kierunku aktyw izacji  w łasnego  bilansu handlo­
w ego. T ak  pojętej „b itw y  o pieniądz“ nie może skutecznie  
ro zg ry w ać  zespół za tom izow anych  obywateli,  reprezentu ją­
cych sprzeczne tendencje ekonomiczne, ale czynnik nad rzęd ­
ny, m a jący  na celu dobro ogólne, tj. państw o. S tąd  w ynika 
w  tym system ie  n iezw ykle d robiazgow a i wnikliwa ingeren-
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Cja państw a  w  życie  gospodarcze  społeczeństw a, s tąd  w y ­
p ły w ają  p rze jaw y  wzm ożonego e ta tyzm u gospodarczego, 
s tąd  w y n ik a  silna reg lam entacja  to w aro w a  i spo tęgow ana  
ochrona celna. S ys tem  ten, s to sow any  z wielką konsekw en­
cją, przyniósł — w b re w  k ry ty c e  p rzem y sło w có w  —  w cale 
pow ażne i p o zy tyw ne  rezulta ty. Był to okres  wielkiego roz­
kwitu p rzem y sło w eg o  w e Francji, a potomność słusznie na­
zw a ła  Jana  Colberta  „ojcem przem ysłu  francuskiego“ . Col­
bert  podejmuje też ponownie p rogram  wielkich robót pu­
blicznych, zw iązanych  z rozw ojem  ekonom icznym  kraju. 
E pokow ym  dziełem stał się sp ław n y  kanał długości 240 km, 
w y k o n a n y  wedle p lanów Riqueta a łączący  Garonnę z M o­
rzem Śródziem nym . Szczególna jednak uw aga  w  tym  za ­
kresie sk ie row ana  -wówczas zos ta ła  na realizację polityki 
morskiej Francji. W  Marsylii, w  Dunkierce, w  Bayonne 
u tw orzono tzw. porty  wolno-cłowe, rozbudow ano stocznie 
okrę tow e, zm odern izow ano urządzenia  portow e i p rz y s tą ­
piono do sys tem atyczne j  realizacji p lanów  powiększenia flo­
ty  handlowej i wojennej. W  r. 1661 F rancja  posiadała 18 
z łych  i p rzes ta rza łych  ok rę tó w  w ojennych ; w  r. 1683, w  ro­
ku śmierci Jana  Colberta, F rancja  rozporządzała  już 276 do­
brym i okrętam i bojowymi, a m ary n a rk a  handlowa rozwinęła 
się w  tym  czasie jeszcze silniej, zajmując jedno z czo łow ych 
miejsc w  świecie. Colbert pow ołał do życia szereg  now ych 
szkół morskich, w prow adził  przywileje  ekonomiczne dla m a­
ry n a rz y  francuskich, a w  Le H avre, w  Lorient, w  Dunkier­
ce, w  Marsylii rozw ija ły  ożyw ioną działalność kompanie 
handlowe.

W  ciągu jednego pokolenia F rancja  —  w  rezultacie kon­
sekw entnego  zastosow ania  nowej polityki ekonomicznej, ner- 
kantylistycznej, s ta ła  się jednym  z najbogatszych  i najpotęż­
niejszych m o cars tw  świata .

G dy jednak zabrakło  na powierzchni życia p ań s tw ow e­
go tych ludzi, w  k tó rych  skondensow ała  się najgłębsza, pań­
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s tw o w a  racja  stanu, gdy  zabrak ło  now ych  w y d a ń  Sullych 
i  Colbertów, g d y  p ie rw ias tkom  gospodarczym  i racjonali­
s ty czn y m  p rzec iw s taw iły  się e lem enty  polityczne i em o­
cjonalne —  życie publiczne Francji  potoczyło  się ponownie 
w  kierunku now ych  per tu rbacy j religijnych i now ych, nisz­
czących  i ciężkich wojen.
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ROZDZIAŁ IV. .

EW OLUCJA POZYCJI ANGLII W  ŚW IECIE.

R ozrost potęgi W. B ry tan ii  — od małego, d rugorzędne­
go p ań s tew k a  do najpotężniejszego w  świecie  imperium 
w  sensie po litycznym  i gospodarczym , jest jedną z na jbar­
dziej pouczających lekcyj historycznych.-

To olbrzymie imperium, zajmujące ponad  34 miliony 
km 2, nie jest jednorodne ani geograficznie, ani religijnie, ant 
narodowo, ani rasow o, ani historycznie. T e reny ,  k tó re  obej­
muje, b y ły  uprzednio eksp loatow ane przez  Portuga lczyków , 
Hiszpanów, F rancuzów , Holendrów, Niem ców i T urków , nie 
m ów iąc  już o licznych tw orach  adm inistracyj autochtonicz­
nych. Pow iązan ia  konsty tucy jno -p raw ne  tych  te renów  ze 
siwą metropolią i w zajem nie  pom iędzy  sobą są  luźniejsze niż 
jakiegokolwiek imperium w  przesz łości czy  teraźniejszości. 
Spoistości tej nie cementują ani wielkie armie okupacyjne, 
ani też  rozgałęziona adm inistracja  b ry ty jsk a  po d p a r ta  siłą 
policyjną. P onad to  w ew n ę trzn e  życie polityczne Anglii było 
nasycone  w alką, jak m a ło  k tórego  z n a ro d ó w  św iata . C y ­
frow o naród  ten b y ł  jednym  z drugorzędnych  w  Europie, 
a posiadał mniej w y b itn y ch  m onarchów  c z y  rozgłośnych  w o ­
dzów  niż F rancja , mniej w y b itn y ch  ideologów, mniej p o ry ­
w a jący ch  m ó w có w ; p rzez  ca łe  w iek i posług iw ał Się p rze­
s ta rza łą ,  a n a w e t  śmieszną o rdynac ją  w y b o rc z ą  do par la ­
mentu. T y m  niemniej jest faktem  niezbitym, że w łaśn ie  ję­
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zyk  angielski stał się s topniowo językiem  św ia to w y m  w  zna­
cznie szerszym  znaczeniu niż była  nim łacina w  s ta ro ż y t­
ności i w  średniowieczu. Ustrój polityczny Anglii i jej o rga ­
nizacja pań s tw o w a  s ta ły  się w zo rem  dla świata . P a r t ie  po­
lityczne W . B rytanii często o k a z y w a ły  się roztropniejszymi 
i bardziej p rzew idującym i niż wielu innych narodów. Zła or­
dynacja w yborcza  i w ątp liw e prawo głosowania daw ały  
praw ie  zaw sze  doskonały, pełen charak te ru  i decyzji parla­
ment. W  zakresie  handlu, żeglugi, p rzem y słu  i finansów s ta ­
li się Anglicy na całe dziesięciolecia i całe  generacje  p ie rw ­
szą potęgą na świecie.

Z łożyło się na taki rezulta t wiele faktów  ob iek tyw nych  
i wiele p o zy ty w n y ch  cech cha rak te ru  tego społeczeństw a. 
G dyby  jednak szukać tam za ry sem  najbardziej ch a ra k te ry ­
stycznym , dominującym nad życiem  całej Anglii, to musi się 
s twierdzić, że ani ewolucyjne p rzekszta łcan ie  się ustroju po­
litycznego, ani zm iany  s truk tu ra lne  w  dziedzinie w łasności 
rolnej, ani p rzyśp ieszony  szczególnie od XVI wieku roz­
wój p rzem ysłow y , ani przodujące p rąd y  społeczne, nie są 
tym  znamieniem pierw szo-p lanow ym . Je s t  nim natomiast 
w ysiłek  spo łeczeństw a  angielskiego na morzu. To jest  w ła ­
śnie ten g łó w n y . czynnik, k tó ry  uform ow ał psychikę i po­
litykę tego narodu. Anglia posiada niezwykle korzys tne  w a ­
runki przyrodzone  dla rozwoju żeglugi morskiej, a od koń­
ca XV wieku rów nież k luczow ą pozycję w  stosunku do 
handlu m iędzynarodow ego. Ona też p ierw sza  zdała  sobie do­
kładnie sp raw ę  z tego, że 70% powierzchni naszego globu 
s tanow i morze, że lądy  są tylko kondensującym  dynam izm  
życia  aneksem  m orza, że umiejętnie organizow ane pa­
now anie na m orzach daje nie tylko w iększe korzyści niż zdo­
b ycze  lądowe, ale ponadto samo przez się rozwiązuje ró w ­
nież i p rzenikanie  najpierw  ekspansji gospodarczej, nas tęp­
nie i politycznej w  głąb kontynentów . N atychm iast po w y ­
praw ie  Kolumba, Anglicy rzucają się do p ra c y  na morzu.
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Ian Cabot, Frobisher, Davis, Hudson, Baffin, Willoughby, 
Chancellor, Raleigh otw ierają  legion nazw isk  wielkich pio­
n ierów  morskich i kolonialnych Wielkiej Brytanii. Pod  bez­
pośrednim impulsem królowej Elżbiety w  r. 1599 pow ołana  
zosta ła  do życia  jako insty tucja  czys to  p ry w a tn a  „Kompa­
nia Kupców Londynu dla Handlu z Indiami W schodnim i“ , 
k tóra  abstrahując  od wszelkich elem entów  prestiżow ych 
poczęła n ab y w ać  za go tów kę  różne te ry to r ia  w  Indiach. 
Stopniowo ta m etoda f inansow ych podbojów święci istne 
triumfy. T aka  w szechstronna  ekspansja  gospodarcza  trw a  
w  ciągu okresu panow ania  Tudorów . Sy tuac ja  ulega zmia­
nie dopiero około r. 1603, tj. z objęciem korony przez ród 
S tuar tów . Zainteresow ania  gospodarcze  s łabną, w alk i  po ­
lityczne potęgują się na tle zapędów  au to k ra ty czn y ch  dy­
nastii. Spo łeczeństw o angielskie, choć jest zdecydow anie  
w rogo usposobione dla tego system u, toleruje go jak długo 
może istnieć niebezpieczeństwo w y k o rz y s ta n ia  takiej sy tu ­
acji p rzez  p ań s tw a  obce. Dopiero, gdy  jasnym  się staje, że 
m ocars tw a  zaangażow anę  w  wojnie trzydziestoletniej, tj. 
Austria, Niemcy, Szwecja , F rancja , Hiszpania i Holandia są 
dostatecznie  w yczerpane, w y s tępu je  w  Anglii na w idownię 
Crom well i rozpala wielką w ojnę  domową, kończącą  się 
uciążliwą d yk ta tu rą  Lorda-pro tek to ra .

Ale istniejący obok au tokra tycznej  d y k ta tu ry  parlament, 
odsunięty od sp ra w  politycznych, nie spuszcza z oka sp raw  
gospodarczych. P a r lam en t  realizuje Akt N aw igacyjny , k tó ry  
staje się fundamentem rozwoju żeglugi angielskiej i w y r a ­
zem św iadom ego nacjonalizmu w  zakresie  polityki- gospo­
darczej. Ten nacjonalizm tkwi odtąd tak głęboko w psychi­
ce  angielskiej, że n aw e t  obyw ate le  prześ ladow ani przez k o ­
lejno zmienne rząd y  nigdy go się nie w yrzekli .  T ak  p o w s ta ­
ło pięć kolonii angielskich w  A m eryce  Północnej, nazw anych  
początkow o Nową Anglią. Każda g ru p a  em igran tów  kon­
tynuuje tu gorliwie swój zawód. P u ry tan ie  budują miasta,
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rozwijają rzemiosło i p rzem ysł na n ow ym  kontynencie, tw o ­
rzą drogi komunikacyjne, budują porty , flotę handlową, 
a przede  w szys tk im  rozbudowują handel. Emigrująca zaś  
sz lach ta  anglikańska i katolicka tw o rz y  trzy  now e kolonie 
o c h a rak te rze  rolniczym. Ludzie ci s ta ją  się n iebaw em  w ła ­
ścicielami wielkich latyfundiów, upraw iają  zboża, ryż, ty ­
toń, a później i baw ełnę, za trudnia jąc  ca łe  rzesze niewol­
ników murzyńskich. R ów nocześnie  rozwija się coraz ostrzej­
szy  antagonizm  gospodarczy , a następnie i polityczny z F ra n ­
cją L udw ika XIV zarów no  w  Europie, jak też i w  N ow ym  
Świecie. T ym czasem  Anglia za ła tw ia  wielki dy lem at w e ­
w nę trzn y .  W  r. 1688 następuje m ała  ale obfita w  skutki re ­
wolucja, zakończona usunięciem od tronu angielskiego ro­
dziny S tu a r tó w  i powołaniem  na tron s tadhoudera  holender­
skiego W ilhelma Orańskiego. T en  p rze łom ow y fakt g run tu ­
je w e w n ą trz  Anglii rząd y  dem okra tyczno-par lam entarne . Na 
zew n ą trz  oznacza on o s try  kurs  antyfrancuski. Wilhelm 
O rańsk i bowiem od chwili napadu Francji na Holandię jest 
duszą w szy s tk ich  koalicji p rzec iw ko  Ludw ikow i XIV.

Z punktu w idzenia  in te resów  angielskich w y b ó r  Wilhel­
m a O rańskiego okazał się n iezw ykle trafny. Z jednej s tro ­
ny  szło w ó w c z a s  o definitywne ugruntow anie  rządów  libe­
ralnych  1 d em okra tycznych  o typie par lam en ta rnym . Te w a ­
runki mógł spełnić tylko szef tego państw a, k tóre  samo ż y ­
ło w  a tm osferze  w olności dem okra tycznych . Isto tn ie  też od 
tej chwili u t rw a la  się sy s tem  rządów  większości par lam en­
tarnej w  Anglii. W  atm osferze  p ra w a  i w olności rozwijać 
się poczyna w ie los tronna  ak ty w n o ść  gospodarcza  w  Anglii. 
W y ra ż a  się ona zarów no  w  procesie urbanizacji i rozwoju 
przem ysłu , w  rozkwicie  żeglugi i- handlu, jak też i w  kon­
centracji kap ita łów . W  tym  okresie pow sta ją  cz te ry  insty-. 
tucje bankow e — z Bankiem  Anglii i Bankiem  Szkocji na 
czele — k tó re  w  rozwoju go sp o d a rs tw a  Zjednoczonego Kró­
les tw a  o d e g ra ły  fundamentalną rolę. Z drugiej s trony  całe
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spo łeczeństw o  angielskie odczuw a, że obecnie pozostaje na 
placu boju jeden tylko n iebezpieczny w spó łzaw odnik  na mo­
rzu, w  koloniach, w  handlu, na ca ły m  kon tynencie  europej­
skim, a jest  nim Francja . U w ik ła ła  się ona w  szereg  cięż­
kich i n iszczących 'wojen i dochodzi do stanu  zupełnego w y ­
czerpania. Oto w ła śc iw y  m om ent dla czynnego  w y s tąp ie ­
nia Anglii, k tó ra  poprzez w y b ó r  króla, staje sam a  na czele 
koalicji antyfrancuskiej. Jes t  to w ojna  o sukcesję hiszpańską, 
k tó ra  kończy  się pokojem w  Utrechcie w  r. 1713 i pokojem 
rastad tsk im  w  r. 1714. T e raz  sz tuka  dyp lom atyczna  Anglii 
święci triumfy. Obie s t ro n y  za in te resow ane  m uszą  płacić r a ­
chunek. Zajętego w  r. 1704 Gibraltaru, s tanow iącego  pozy­
cję kluczową u w ejśc ia  na M orze Śródziemne, Anglicy nie 
w ypuścili  już z  rąk. F ranc ja  płaci dodatkow o ustęps tw em  
okręgu  zatoki Hudsona i częścią Kanady, a Hiszpania p rz y ­
znaje koncesje handlow e w  swoich koloniach am erykańskich. 
T ra k ta t  utrechcki jest p rze łom ow ą datą  w  historii W . B r y ­
tanii. Z drugorzędnego  państw a , w y śm iew anego  p rzez  m o­
n arch ó w  hiszpańskich, lekcew ażonego przez B urbonów  fran­
cuskich, w y z y w a n e g o  w  szranki p rzez  Holandię w  w yniku  
uporczyw ie  kontynuow anej polityki morskiej i nieustannej 
ak tyw ności gospodarczej, W ielka B rytan ia  staje się na po­
czątku  XVIII w ieku  p ie rw szoplanow ą potęgą w  świecie 
i arb itrem  w  Europie zachodniej.
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ROZDZIAŁ V.

FORMOWANIE SIĘ NOWYCH DOKTRYN 

EKONOMICZNYCH.

Bilans zamknięcia rządów  Ludw ika XIV jest w  rezul­
tacie dotkliwie p asy w n y . Odwołanie  edyktu  nantejskiego po­
głębiło ruinę francuskiego p rzem ysłu  i handlu. D ługo trw a­
łe, ¡krwawe i niszczące w ojny  zdezo rgan izow ały  rolnictwo, 
zah am o w ały  p rocesy  inw estycyjne , z d es tru o w a ły  apa ra t  ad ­
m in is tracy jny  i finanse p aństw ow e. Dług p ań s tw o w y  F ra n ­
cji dosięgnął zaw ro tne j  na ow e czasy  k w o ty  dwu miliardów 
liw rów . W p ły w y  ska rbow e  w a h a ły  się w  granicach 75 do ‘77 
milionów liwrów, a rów nocześn ie  sam a obsługa zobow iązań 
dłużniczych w y m a g a ła  w yda tku  w  kwocie  86 milionów rocz­
nie. W ó w c z a s  to w yłon ił  się na pow ierzchni, życia Francji 
genialny ekonomista i niemniej genialny spekulant, tw órca  
techniki now oczesnych  zasad  finansowych, Szkot z pocho­
dzenia, John Law . ideę sw oją zbudow ał on na obserwacji, 
iż dla rozwoju gospodarczego  i handlowego n iezbędny jest 
obok pieniądza gotów kow ego , w  formie m onety  brzęczącej, 
rów nież k redy t.  W łącza jąc  czynnik k re d y to w y  do obiegu 
m ożnaby  — w b rew  doktrynie  m erkan ty lis tyczne j —  ak u ­
mulację bogac tw a indywidualnego i narodow ego  uniezależ­
nić od ilości m onety  w  kraju. Gdy ilość pieniędzy m eta lo­
w y c h  jest  z na tu ry  rzeczy  ograniczona i ła tw a  do stezau- 
ryzow ania , to ilość zobow iązań pap ierow ych w  atmosferze
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zaufania może być w p ro s t  nieograniczona, aż do granic roz­
w ikłania  w sz y s tk ic h . t ransakcyj w y m iany  to w arów  i usług. 
T rzeba  tylko nadać  papierow i s ta łą  w arto ść ,  czyniąc go 
obiektem pow szechnego zaufania, a w ó w czas  ten su ro g a t  
pieniądza funkcjonować będzie identycznie jak pieniądz me­
talowy. Z w raca jąc  się do rządu Francji, John L aw  zap ew ­
niał ponadto, że p rz y  zastosow aniu  tego system u staną  się 
zbędne pożyczki pań s tw o w e  czy  też now e podatki, że dług 
publiczny zostanie bez trudu zam o rty zo w an y ,  a osłabione 
i w y cze rp an e  gospodars tw o  narodow e ożyw i się poważnie. 
R egent Francji dom agał się p rzeprow adzen ia  eksperym entu  
z tą metodą na mniejszą skalę. Istotnie John L aw  zało­
ży ł w  1716 r. p ry w a tn y  bank  akcyjny, w y p o sażo n y  w  p r a ­
w o  emisji b iletów bankow ych  w .  oparciu o kapita ł akcyjny  
złożony w  monecie brzęczącej.  Sukces debiutu biletu ban­
kow ego jest oczy w is ty  i- p rze w y ż sz a  najśmielsze nadzieje. 
To też w  r. 1718 bank ten p rzeksz ta łca  się w  bank k ró le w ­
ski. Pod  w p ły w e m  pow odzeń  ak ty w n o ść  finansowa L a w ‘a 
rozrasta  się. Tak  dochodzi do emisji publicznej pożyczki dla 
Kompanii W schodniej w  w ysokośc i miliarda sześciuset mi­
lionów liw rów  płatnej w ed le  w y boru  subsk ry b en tó w  bądź  
w  gotów ce, bądź też obligacjami d łu g ó w  skarbow ych .  Go­
rączka spekulacyjna ogarnęła  te raz  sfery  finansowe całej 
Francji. G dy w  obiegu znajdow ało  się m onet na 500 milio­
nów  liwrów, to emisja pap ie row a w  ciągu kilku lat doszła do 
trzech miliardów. Efek tyw nie  w y p łacan a  dyw idenda  od ak­
cji banku w ynosiła  znikom y u łam ek procentu w  stosunku 
do jej kursu giełdowego. W y w o ła ło  to szybko run na bank. 
N iebawem  trzeba  było  uciec się do rozporządzenia- o p rz y ­
m usow ym  kursie biletów bankow ych, ale w ydało  to rezul­
ta t  od w ro tn y  od zam ierzonego. B ankno ty  uległy doda tko ­
wej deprecjacji. S tosunki finansowe i k red y to w e  pogrąży ły  
się w  chaosie. Dziesiątki ty s ięcy  obyw ateli zostało nagle 
z rujnow anych.
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Okazuje się koniecznym n aw ró t  do m e tody  nigdy nie za ­
wodzącej, choć nie błyskotliwej, tj. do p racy . W  r. 1727 
w ład zę  obejmuje k a rdyna ł  F leury . Usiłuje on ze spadku 
działalności Johna L a w ‘a zachow ać  to w szystko , co choćby 
pośrednio tw orzy ło  dodatnie w artośc i  gospodarcze, a więc 
przede w szy s tk im  p rze jaw y  ekspansji morskiej. P o r ty  fran­
cuskie, w  szczególności Bordeaux, La Rochelle, Nantes, Le 
H av re , '  p rzeży w a ją  okres wielkiego rozwoju. Flota handlo­
w a  rozbudowuje się ponownie w  b łyskaw icznym  tempie. 
W  r. 1730 re jestr  m arynark i  handlowej notuje około pięciu 
tysięcy s ta tk ó w  kursu jących  na oceanach i m orzach  pod b an ­
derą francuską. Są to jednak już tylko luźne fragm enty  po­
wodzenia . Drogi w a r s tw y  rządzącej w e Francji Ludwika 
XV oraz spo łeczeństw a  rozchodzą się coraz w yraźniej.  Naj- 
ośw ieceńsze  w a r s tw y  spo łeczeństw a  są politycznie w olno­
ściowe, gospodarczo liberalne, są racjonalistyczne i k ry ty c z ­
ne, ulegają au to ry te tow i rozumu i 'w ie d z y ,  ale p rzec iw s ta ­
wiają się p re roga tyw om  a u to ry te tó w  przyrodzonych . Zaraza  
now ych  p rądów  i now ych myśli, now ych  zasad  w  stosunku 
pomiędzy spo łeczeństw em  i pańs tw em  rozszerza  się z g w a ł­
tow ną szybkością. Protagonistam i w  tym  ruchu są pisarze 
francuscy  tacy  jak Vauban, Fćnelon, Voltaire, Montesquieu, 
J. J. Rousseau, Diderot.

Iden tyczny  duch k ry ty k i  i re form y opanowuje ca ły  z e ­
spół z jaw isk  zw iązanych  z funkcjami ekonomicznymi w  pań­
stw ie  i Społeczeństwie. W  jaskraw ej opozycji do t rad y cy j­
nego m erkanty lizm u formuje się dok tryna  szkoły  fizjokra- 
tów . Obaj g łów ni tw ó rc y  tej d o k try n y  w e  Francji:  G ounay  
i  Q uesnay  w iążą  ze sw ą  dok tryną  czynnik w alk i z panu­
jącym  św iatopoglądem  gospodarczym . Ale obaj dalecy są 
od tego pogłębienia tematu, k tóre  daje nieco później profe­
sor un iw ersy te tu  w  G lasgow  A dam  Smith w  sw y m  funda­
m enta lnym  dziele o p rzyczynach  i ź ródłach  pow staw an ia  bo­
g ac tw a  narodow ego. P o d s ta w o w ą  p rzes łanką  naukL Adama



Przełomowe momenty w nowoczesnej historii gospod. świata 35

Sm ith‘a jest fakt podziału p racy  i p rzyrodzone  tendencje 
cz łow ieka do w y m ian y  handlowej. Podział p racy  bowiem 
udoskonala m e tody  techniczne, potęguje  działalność gospo­
darcza, rozszerza  zasięg ak tyw nośc i  ludzkiej i w  konsekw en­
cji p row adzi do stanu w ysokiej  cywilizacji. Najsilniejsza i naj­
skuteczniejszą podnietą p ra c y  i wysiłku  jest ciągłe w sp ó ł­
zaw odnic tw o, to też ingerencja pańs tw a  ham ująca  te pro­
cesy  jest gospodarczo  szkodliwa. Smith ustala tezę, że c e ­
lowość osiąga się autom atycznie , bez planowania, bez re ­
glamentacji, bez myśli o celu. Nauka Adam a Sm ith‘a w  w iel­
kiej mierze kodyfikuje to w szystko , co już znalazło drogi 
u rzeczyw istn ien ia  się w  życiu b ry ty jsk iego  społeczeństw a. 
Fizjokraci f rancuscy natom iast stali na ba ry k ad ach  w a lk i  
tak  sam o jak pisarze polityczni, jak społecznicy i filozofo­
wie. To też formułowali swoje tezy  przec iw staw iając  się 
poglądom urzędow ym . Gdy m erkanty lizm  o ddaw ał ster 
sp ra w  gospodarczych  w ręce p ań s tw a  i od niego uzależniał 
ca ły  skom plikow any organizm  gospodarczy, to fizjokraci 
dom agają  się ograniczenia roli pańs tw a  do funkcji norm a- 
ty w n o -p raw n y ch  i do pozostaw ienia  jednostce całej sw o b o ­
dy  in ic ja tyw y i całego ry zy k a .  M erkan ty lizm  buduje swój 
sys tem  w  oparciu o organizacje gospodarcze, o u s ta w y  prze­
m ysłow e  przepisujące szczegółow o ustrój i funkcjonowanie 
korporacyj rzemieślniczych, p rzem ysłow ych , hand low ych  c z y  
też  komunikacyjnych. Fizjokraci propagują hasło „laissez 
faire, laissez passe r“ , a w ięc  formułę ca łkow itej wolności 
działania. G dy polityka m erkan ty lis tyczna  p rzejaw ia  się 
w  działalności e ta tys tyczne j  pańs tw a ,  to fizjokraci dom aga­
ją się poparc ia  u s taw ow ego  dla in ic ja tyw y pryw atne j .  Gdy 
pierwsi barykadu ją  swój rynek  w e w n ę trz n y  p rz y  pom ocy 
ceł prohibicyjnych, to d rudzy  głoszą zasad y  wolno-handlo- 
we. G dy m erkanty lizm  położył g łó w n y  nacisk na rozwój 
p rzem y s ło w y  kraju, na ekspansję handlow ą c e n tró w  fa­
b rycznych , na ak tyw izac ję  polityki morskiej i kolonialnej, to 

3 *
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fizjokraci widzą g łów ne źródło  bogac tw a narodow ego  w  zie­
m i i w  rolnictwie. Fizjokraci w skazu ją  na to, że w  proce­
sach p rze tw ó rczy ch  i kom unikacyjnych, tj. w  przem yśle  
i handlu, nie pow sta je  sam  przez się żaden p rz y ro s t  w a r ­
tości. Człowiek może oczywiście  dowolnie oceniać w arto ść  
w k ładu  swej p racy  czy też unieruchomionego w  urządze­
niach produkcyjnych  kapitału. T y m  niemniej w  procesach 
tych nie p rz y ra s ta  substancja, nic się nie mnoży, nie pro­
centuje  w  sposób na tu ra lny  i m ateria lny. Zupełnie inaczej 
p rzeds taw ia  się proces  eksploatacji ziemi. Ziarno rzucone 
umiejętnie w  glebę, las, d rzew a  ow ocow e, c a ły  inw entarz  
ż y w y ,  dają r z eczy w is ty  p rzy ro s t  kapitału. One mnożą sub­
stancję. S taw ia jąc  taką  tezę Q uesnay  konsekw entn ie  for­
mułuje postulat, b y  po trzeby  finansowe p ań s tw a  zos ta ły  
oparte  na jednym  obciążeniu, tj. na podatku grun tow ym . M y ­
śli te dla ów czesnego spo łeczeństw a francuskiego b y ły  re ­
welacy jne  i rewolucyjne i to było ich silą m agne­
tyczną. Obok Q u esnay ‘a grom adzi się w ięc  ca ły  z a ­
stęp ludzi, p isa rzy  i ekonomistów, jak Mirabeau-ojciec, 
M ercier de la Rivière, Dupont de Nemours, Raynal, 
Turgot, k tó rz y  te tendencje rozbudowują w  kom pletny 
sys tem  doktrynalny . Najgłębszy jednak w p ły w  na opi­
nię publiczną nie tylko Anglii, ale i F rancji w y w ie ra  
dzieło Adam a Sm ith‘a. W  przeciw staw ieniu  do przekonań  
m erkan ty lis tów  w skazu je  on, że nie pieniądz jest ź ródłem  
bógac tw a narodow ego, lecz jedynie i w yłączn ie  p raca .  Zdro­
w y  i silny- organizm gospodarczy  funkcjonuje tak  samo p ra ­
w id łow o  jak z d ro w y  organizm ludzki. W  atm osferze rze­
czyw iste j  i całkowitej w olności gospodarczej kapitał inw e­
s ty cy jn y  będzie szedł au tom atycznie  tam, gdzie może zdo­
być  najw iększe korzyści.  Ale w  każdej dziedzinie p ra c y  
zw yciężać  będzie w  końcu ta jednostka gospodarcza, -która 
w y k a ż e  na jw yższą  sp raw ność  organizacyjną i zadowoli się 
najmniejszym zyskiem  jednostkow ym  p rz y  m aksym alnej
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produkcji. Odpowiednikiem sw obody  działalności gospodar­
czej musi być sw oboda  p racy , k tó ra  w  w arunkach  wolnej 
konkurencji uzyska  stopniowo lepsze w arunk i bytu niż pod 
ochroną reglam entacy jną  państw a . Bez wszelkiej ingerencji 
w ła d z y  k ażd y  cykl gospodarczy  dążyć  będzie w  atmosfe­
rze liberalizmu do rów now agi.

Oba sformułowania, francuskie, i angielskie, sform uło­
w an ia  f lzjokratów i liberałów, stapiają się w  wielu podsta ­
w o w y c h  i zasadniczych  tezach. W olność gospodarcza, usu­
nięcie lub ograniczenie ingerencji p ań s tw a ,  sw obodna  gra  sił 
ekonomicznych, przeciw staw ienie  się tendencjom m erkan ty -  
listycznym, pro tekcyjnym , e ta ty s tycznym , w yzw olen ie  je­
dnostki pracującej gospodarczo z w ięzó w  p rzym usow ej orga­
nizacji zaw odow ej i reglam entacji cechowej, s tanow ią  w spól­
ne ich postu la ty  i d rogow skazy  rozw ojow e. M ożna powie­
dzieć, że ca ły  w e w n ę trz n y  m iąższ tych d ok tryn  jest po­
k re w n y  lub n a w e t  identyczny. Ale gleba, z której one w y ­
rosły  i atm osfera , w  której do jrzew ały , są p raw ie  diame­
tralnie różne.

Angielska dok tryna  liberalna jest przede w szystk im  od­
biciem fak tów  ekonomicznych, tkw iących  już głęboko w  ży ­
ciu. Siła tej d o k tryny  leży w  powszechnej świadomości, że 
gospodars tw o  angielskie w  szrankach  wolnej konkurencji jest 
w  stanie pobić zw ycięsko  w szystk ie  inne gospodars tw a  na­
rodowe kontynentu . R odzący  się liberalizm angielski jest że­
lazną konsekw encją  tej pozycji, k tórą  W . B ry tan ia  zdobyła  
w  świecie i w y p ra c o w a ła  w trudzie w  sw y m  kraju m acie rzy­
s tym . D ok tryna  francuska jest natom iast tylko pre-manife- 
stem rew olucyjnym . Podsum ow uje  ona b ezw ład  polityki go­
spodarczej rządów  Ludw ika XV.
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ROZDZIAŁ VI.

WIELKI PRZEŁOM — REWOLUCJA FRANCUSKA.

P ra w ie  trzy  stulecia up ły n ę ły  już od chwili końca ś re ­
dniowiecza. Oblicze św ia ta  uległo w  tym  okresie czasu  r a ­
dykalnej zmianie. T ym  niemniej w  całej w ew n ę trzn e j  s t r u k ­
turze życia  tkwił mocno jeszcze żelazny szkielet średn iow ie­
cza. Cele i za in te resow ania  uprzyw ile jow anych  w a r s tw  eli­
tarnych, tj. sz lach ty  i duchow ieństw a górują ponad po trze ­
bami ca łego  społeczeństw a. W ciąż  jeszcze organizacje o c h a ­
rak te rze  przym usow ej korporacji dominują całkowicie  nad 
jednostką, ścieśniają jej in ic ja tywę i ekspansję  gospodarczą, 
bez możności zapewnienia  jej znośnych  w a ru n k ó w  życia. Te  
sam e d w a  czynniki religii i dynastii  dominują w  zakresie  w e ­
w nętrznej i zew nętrznej polityki p ań s tw a  i w y w o łu ją  w  ciągu 
w ieków  najbardziej niszczące i rujnujące w ojny  bądź to
0 charak te rze  w yznan iow ym , bądź też  o podłożu sukcesyjno- 
d ynas tycznym . Pom im o dość znacznego rozwoju przem ysłu , 
handlu, rzemiosła i komunikacji, ziemia i rolnictwo są nadal 
podstaw ą gospodarczą  n a w e t  w  najbardziej zaaw an so w an y ch  
ekonomicznie państw ach . Ustrój ag ra rn y  w ciąż  jeszcze sce- 
m en to w an y  jest na  . szkielecie feudalnym. M ieszczaństwo, 
oświecone a bogatsze  niż dawniej, jest odsunięte od w p ły w u  
na politykę gospodarczą  państw a . S tru k tu ra  ekonomiczna
1 administracyjna poszczególnych państw  jest  w y so c e  z róż­
niczkowana. Atmosferę do jrzew ania  przełom u fo rm ow ały  z a ­
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rów no w szys tk ie  osiągnięcia w  dziedzinie nauki, techniki, go­
sp odars tw a  i komunikacji, jak klęski polityczne i perturbacje  
ekonomiczne, sp row adzone  na n a ro d y  przez  n ieodpow ie­
dzialne rządy. W o jn y  s ta ły  się kata liza torem  dla procesu  po­
głębienia świadom ości narodowej. Ekspansja  kolonialna z d y ­
nam izow ała  działalność gospodarczą  jednostki. P iśm iennictwo 
polityczne i społeczne, rozkw it k ry ty k i  i dz iennikarstw a na­
g rom adziły  sys tem atyczn ie  m ateria ł  palny i p fz y g c to w a ły  
starannie  w ybuch . P o m iędzy  świadom ością  narodow ą społe­
czeństw , a istniejącymi formami ustroju politycznego i socjal­
nego w y k o p a ły  n ieprzebytą  przepaść.

W  tej a tm osferze dochodzi w  r. 1789 do pierw szego wiel­
kiego w ybuchu  na terenie Europy, w e  Francji, gdyż  tam  w ła ­
śnie program  ew olucyjnych  reform zaw iódł całkowicie, 
a p rzec iw ieństw a  doszły  do szczy tow ego  napięcia. Odtąd  hi­
storia  no tow ać będzie niespotykanie długi łańcuch wielkich 
w s t rz ą só w  rew olucyjnych, m ających  ch a rak te r  bądź  poli­
tyczny , bądź socjalny, bądź sy n te ty zu jący  oba podłoża.

Dzień 14 lipca 1789 r. firmuje oficjalnie datę początku 
Wielkiej Rewolucji. W  tym  okresie czasu  finanse p ań s tw o w e  
dochodzą do stanu wielkiej destrukcji. To skłoniło rząd Lud­
wika XVI do zw ołania  S tan ó w  Generalnych. Ale S ta n y  w y ­
łam a ły  się z nałożonego zadania  uporządkow ania  finansów 
i p rok lam ow ały  się K onstytuantą , podejmując p racę  nad 
ustaleniem nowej form y rządu. Legalne przedstaw iciels tw o 
w a rs tw  up rzyw ile jow anych  a rogow ało  sobie  nielegalne cele. 
Ten fakt m a już swoje w łasne , samodzielne konsekwencje. 
P rzed e  w szy s tk im  w ięc  obie instytucje naczelne, tj. król 
i S tan y  Generalne uczyniły  w szy s tk o  możli-we, a b y  się w za - .  
jemnie skom prom itow ać  w  opinii publicznej Francji. D o k try ­
nalni monarchiści obalili resztk i au to ry te tu  królewskiego, 
a sami w  ram ach  S tan ó w  Genera lnych  zadem onstrow ali  zu ­
pełną niemoc w prow adzen ia  jakiegokolwiek ładu w  kraju, po­
p r a w y  finansów i s tosunków  gospodarczych, a p rzede



40 Eugeniusz Kwiatkowski

w szy s tk im  p o p raw y  w  aprow izacji stolicy. P o d  naporem  no­
w y c h  idei i now ych  ludzi, w c iąż  ak ty w izo w an y ch  bezradno­
ścią w tadzy , rew olucja  w z m a g a  się ustawicznie, rozszerza  
swoje tendencje, realizuje swoje idealistyczne zasady , z k tó ­
rym i sam a znajdzie się n iebaw em  w  os trym  konflikcie.

Już d ek re ty  sierpniowe K onsty tuan ty  z 1789 r. burzą 
resztki system u feudalnego w e  Francji i s tanow ią p ierw sze  
w ażk ie  osiągnięcie rewolucji. Aktem tym  zniesione zosta ły  
upraw nienia  senioralne zw iązane  z w y k o n y w an iem  p ra c y  
pańszczyźnianej i to bez w szelkiego odszkodow ania  dla 
właścicieli m ają tków  ziemskich. W  latach nas tępnych  Zgro­
madzenie  P ra w o d a w c z e  i Konwencja pogłębiły  znacznie 
tę reformę agrarną ,  znosząc  w  końcu w szy s tk ie  p ra w a  feu­
dalne zw iązane  z posiadaniem ziemi. W  rezultacie pod ko­
niec XVIII w. chłop francuski o trzy m ał  upraw ianą  przez 
siebie ziemię na własność, bez obowiązku płacenia jakiejkol­
w iek indemnizacji. Drugim aktem wielkiej wagi jest ogłoszona 
26 sierpnia „Deklaracja p raw  człowieka i obyw ate la“, która  
w  swej zasadniczej treści ustala rów ność  w szystk ich  o b y w a ­
teli w obec  p ra w a  i gw aran tu je  zasadnicze p ra w a  w olno­
ściowe społeczeństw u. P rzez  swój ch a rak te r  un iw ersa lny  
D eklaracja  s ta łą  się p rog ram em  bo jow ym  demokracji w s z y s t ­
k ich na rodów  św ia ta  w  ciągu ca łego  XIX stulecia. R ów no­
cześnie  unifikowano obecnie w sz y s tk ie  p rze jaw y  zb iorow ego 
życia, a  w ięc p raw o d aw s tw o  i administrację, podatki 
i o św ia tę ,  m iary  i wagi.

W ysiłk i  te, p rzeobraża jące  s truk tu rę  p a ń s tw o w ą  i spo­
łeczną Francji, nie m ogły  jednak osłabić w ag i  wielu zaga­
dnień prak tycznych , c iążących  dotkliwie nad życiem  zbioro­
w y m . W śró d  nich na plan p ie rw szy  w y su w a ło  się zagadn ie­
nie finansowe, k tóre  w o b ec  coraz  jask raw szego  zaniku do­
chodów  ska rb o w y ch  i obiegu pieniędzy domagało się r a d y ­
kalnego i doraźnego rozstrzygnięcia.
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W ów czas to Francja rewolucyjna w sk rzesza  idee Johna 
L a w ‘a, ze w szystk im i ich błędami i konsekw encjam i finan­
sowym i, kom prom itując powtórn ie  ukazanie się w  obiegu pie­
niądza papierowego.

Kasy rewolucji, objęte w  spadku po rządach a u to k ra ty cz ­
nych, b y ty  notorycznie puste. Dług publiczny był olbrzymi. 
Z dezorganizow any ap a ra t  poda tkow y z w ybuchem  re w o ­
lucji rozprzęgł się całkowicie. Odwrotnie po trzeby  materialne 
państw a, p rz y  us taw icznym  rozroście administracji, rosły  
w  zaw ro tn y m  tempie. To też pod koniec r. 1789 K onstytuanta  
postanow iła  em itować pieniądz papierow y, pod nazw ą  asyg- 
nat. P ok ryc ia  m eta low ego oczywiście  nie było. Aby wiec 
nadać realną w a r to ść  em itow anem u papierowi postanowiono, 
że przy  pom ocy tych  asygna t  obyw ate le  będą mogli n abyw ać  
bardzo  korzystn ie  dobra  poduchowne, przejęte  w łaśn ie  na 
w łasność  narodu. Pomimo początkowego ograniczenia w y ­
sokości emisji i ustalenia bardzo korzystnej relacji nabyw cze j 
ziemi, nadzieje te zaw iod ły  na całej linii. O byw ate le  Francji 
dóbr kościelnych kupow ać nie chcieli. S topniowo jednak 
przejm owano na własność narodu dalsze nieruchomości ziem­
skie, a przede w szystk im  dobra koronne oraz majątki licz­
nych emigrantów. Z całej tej m asy  m ajątkowej utworzono 
tzw . „dobra  n a rodow e“, zacierając  n ies traw ną  nomenklaturę 
„dóbr poduchow nych“. Ody ponadto zapewniono asygnatom 
nieograniczone przyjm ow anie przez kasy  publiczne, s tały  się 
one faktycznie pieniądzem papierow ym  i .weszły zupełnie 
pomyślnie w obrót. Podobnie jak w  eksperym encie  L aw ‘a, 
dobry  rezultat począ tkow y asygnat stał się początkiem ich 
zguby. Emisję rozszerzano coraz, mocniej. Od końca r. 1793 
prasa 'drukarska p racow ała  już bez p rzerw y , produkując 
w ciąż nowe asygnaty . W  r. 1794 osiągnięto pod tym w zglę­
dem  rekord, w ypuszcza jąc  z drukarni po sto milionów fran­
k ów  dziennie. Jakkolwiek w ładze  rewolucyjne przez długi 
o k res  czasu op iera ły  się uznaniu dewaluacji asygna t,  to je­



42 Eugeniusz Kwiatkowski

dnak na rynku towarowo-pięniężnym  ich realna w artość  za ­
nikała coraz wyraźniej. W  końcu trzeba było w ycofać się 
z tego eksperym entu  i dnia 19 lutego 1796 D y rek to r ia t  za ­
lecił u roczyste  i publiczne spalenie plansz do tłoczenia 
asygnat. P o t rz e b y  finansowe skarbu  b y ły  jednak nadal pa­
łace. T oteż  podjęto z w iększa  oględnością emisję now ych 
banknotów, tzw. m andatów , ale i ta p róba  nie dala p o z y ty w ­
nego rezultatu. Nieufność do polityki finansowej rządu była 
głęboka, toteż i ten now y surogat pieniądza zdewaluował się 
w  krótkim czasie.

T y m  niemniej na leży stwierdzić, że a sy g n a ty  rewolucji 
francuskiej, pomimo sw ej kompromitacji z punktu widzenia 
techniczno-finansowego, m iały o lbrzymie konsekw encje  eko­
nomiczne, socjalne i polityczne. W  stanie posiadania w ła sn o ­
ści nieruchomej ziemskiej dokonane zostało  na tej podstaw ie  
decydujące przesunięcie. A sy g n a ty  rozsze rzy ły  i pozłębiły  
radykalnie zapoczątkow aną  reformę rolną. W ucieczce od de­
waluującego się pieniądza now e klasy  społeczne rzuciły  się 
w  kierunku ko rzy s tan ia  z n iezw ykłe j okazji n ab y w an ia  w Ja ­
sności ziemskiej.

Dzieło francuskiej rewolucji w  zakresie  a g ra rn y m  p rz y ­
niosło zdecydow anie  p o z y ty w n e  skutki. Od chwiii u zy sk a ­
nia w olności i ziemi na  w łasność , p racow ity  chłop francuski 
podw aja swoje w ysiłk i.  P rodukcja  ag rarna  rów nocześnie  
zw iększa  się i różniczkuje, a w ieś  bogaci się i w chodzi jako 
ak ty w n y  element do s t ru k tu ry  g o spodars tw a  narodowego.

Nie tak  pomyślnie w y p a d ły  reform y okresu rew olucy j­
nego zas tosow ane  do handlu i p rzem ysłu .  W  r. 1791 K onsty­
tuanta  zniosła p rzym usow e  korporacje, a następnie  ujedno­
stajniła w ięcej niż um iarkow ane cła zew n ę trzn e  i zniosła cla 
w ew nę trzne .  W  zasadzie  istnieć ma od tąd  w olność  pracy, 
zarobku i handlu. Ale okoliczności zm uszają  w ciąż do k o ry ­
gow ania z a sa d  doktrynalnych , usta lonych  a priori. Szybko  
poczynają  się ry so w ać  o b jaw y  k ry zy su  ekonomicznego. Na
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tle inflacji giną z rynku tow ary , a p rzede  w szys tk im  zag ra ­
niczne su row ce p rzem ysłow e. W ciąż  potęguje się d rożyzna 
życia, rodzą się ostre  napięcia socjalne, kurczą  się kap ita ły  
obrotowe, za rysow ują  się ob jaw y drożyzny. Ten  s tan  zm usza  
do cichej rezygnacji z tendencyj liberalno-gospodarczyćh. P o ­
jaw ia się więc najpierw zakaz  importu to w aró w  luksuso­
wych, po tem ' zjawia się prptotyp reglamentacji dewizowej, 
później ukazuje  się zakaz  tw orzenia  koalicji robotniczych 
i s tra jków . Ody w  r. 1793 podjęto próbę  uregulow ania  sy tu ­
acji rynkow ej przez w prow adzen ie  ta ry fy  cen  m aksym al­
nych, uzupełnionej ostrym i przepisami karnym i, handel ■ le­
galny począł zanikać, głód to w a ro w y  zw iększy ł  się, a spe­
kulacja spotęgow ała się znacznie. T ym  niemniej na spękanej 
1 burzliwej powierzchni życia Francji  rewolucyjnej w yłan ia ją  
się jednostki pełne talentu, poświęcenia  i entuzjazmu, k tóre  
usiłują w prow adzić  ład o rganizacyjny  i formują z poczuciem 
zdrow ego  sensu now e z a sad y  życia  państw ow ego  i admini­
stracji, osiągając choćby  fragm entaryczne  sukcesy. T ak  np. 
podatki zos ta ły  w ó w czas  upowszechnione i zbudow ane na 
zdefiniowanych zasadach, bardziej pos tępow ych  i społecznie 
bardziej spraw iedliw ych. Całe  zadłużenie państw a  zostało 
z inw en ta ryzow ane , ustalone cyfrow o i w pisane  do now o- 
stworzonej księgi d ługów publicznych. W  r. 1793 Konwencja 
og łasza swój ak t  naw igacy jny ,  zm ierzający  do ożywienia  
i rozwoju francuskiej żeglugi morskiej.

. A. H uxley m ów i: żadna rewolucja nie może być  uw ażana  
jako udana, jeśli nie p row adzi  do postępu  i rozwoju cywili­
zacji. W ielka Rewolucja  F ran cu sk a  jest w  historii i wielką 
i udaną. W ielką, jeżeli zm ierzy  się osiągnięcia społeczne i po­
lityczne skalą trudności i w arunków , k tó re  s ta ły  do dyspo­
zycji ów czesnego  spo łeczeństw a  francuskiego. Udaną, jeżeli 
z w a ż y  się, że o tw a r ła  podw oje nowej cywilizacji narodow ej 
i dem okratycznej i nowej cywilizacji materialnej, k tórym i 
będzie ży ć  c a łe  nas tępne  stulecie.
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ROZDZIAŁ VII.

BILANS GOSPODARCZY EPOPEI NAPOLEOŃSKIEJ.

Rewolucja F rancuska  w ypełn iła  w ielką treścią obie 
s t ro n y  sw ego bilansu: a k ty w a  i p a sy w a . Ale gdy dodatnie 
skutki wielkiego przełomu zostają szybko skonsum ow ane 
i p rze tw arza ją  się wedle p ra w  biologicznych na now y, u t rw a ­
lony s tan  faktyczny, to strona  ujemna poczyna ciążyć  coraz  
dotkliwiej nad życiem  zbiorow ym . T a  now a faza ewolucji po­
czyna  się p rze jaw iać  w  pow szechnym  pragnieniu zmiany, 
w  ostrej k ry ty c e  rzeczyw istości,  w  tendencji szerokich 
w a r s tw  społecznych do uporządkow anego, obliczalnego życia, 
dó stabilizacji w arunków  ekonomicznych, ; do choćby silnej 
ale ak tyw nej i roziumnej w ład zy .  T eraz  nie z w ra c a  się już 
uw agi na zdobycze polityczne szerokich w a r s tw  społecznych, 
k tóre  przyniosła  im rewolucja, nie rejestruje się ilości hek ta ­
rów  ziemi uprawnej, które  p rze sz ły  w  ręce chłopskie, ale pi­
sze się, że w  fabrykach  paryskich  pracuje zaledwie 12% ro­
botników zatrudnionych  uprzednio, że w  przem yśle  je d w a ­
bnym  Lyonu cyfra  zatrudnionych  nie p rzek racza  20% stanu 
z r. 1789. W szędzie  dostrzega  się chaos i nieład, a przede  
w szy s tk im  brak decyzji. T ak  w zm ag a  się z dnia na dzień ten­
dencja m arszu  ku cezaryzm ow i, aż  w reszc ie  krystalizuje się 
dnia 9 listopada 1799 r., gdy  otoczony mitem s ła w y  genera ł 
B onaparte  dokonał p rzy  pom ocy wojska zam achu stanu i ob­
jął w  rzeczyw istośc i w ładzę  d yk ta to rską  w e  Francji.
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O kres napoleoński na losach gospodarczych  krajtt z a w a ­
żył nie mniej decydująco jak okres rządów  Colberta. W p ra w ­
dzie z okresem  tym  nie w iąże się jakaś odrębna, now a 
i o lśniew ająca dok tryna  ekonomiczna. I w  tej dziedzinie zb y t  
mocne piętno w yciska ła  indywidualność Napoleona, a on 
w y m y k a ł  się z pęt wszelkiej dok tryny , gdyż  nie znosił 
żadnej w ła d z y  nad sobą sam ym . B ył eklektykiem, absorbu­
jącym z istniejących sy s te m ó w  gospodarczych  to w szystko , 
co w  danej chwili najbardziej odpowiadało jego celom po­
litycznym i militarnym. To też p o zy ty w n y  bilans ekonomiczny 
tego okresu  nie leży w  dziedzinie teore tycznej i doktrynalnej, 
lecz w yłączn ie  w  reainych, rzeczow ych  i bezpośrednich 
osiągnięciach. Fundam entem  tych osiągnięć był czynnik za ­
ufania, k tó ry  od p ie rw szych  dni w ła d z y  genera ła  B onapar-  
tego nasycił nagle całą atm osferę  Francji.

W szys tk ie  w p ły w y  osobiste i kotery jne  zo s ta ły  z miej­
sca usunięte. W szelka  anarchia  zosta ła  zduszona w  ciągu 
dwu p ierw szych  miesięcy siłą. W  kilkanaście dni po objęciu 
w ła d z y  p rzez  p ierw szego  konsula  pow ołana  zosta ła  do ż y ­
cia dyrekcja  podatków  bezpośrednich, uruchomiona zosta ła  
instytucja kon tro lerów  podatkow ych , z łam ana zosta ła  w sze l­
ka sam ow ola w  tej dziedzinie. W  parę dni później zosta ła  
s tw orzona Kasa A m ortyzacy jna  Długu Publicznego, a d z ia ła l­
ność sw ą  rozpoczęła  od na tychm ias tow ej interwencji na gieł­
dzie, skupując obligacje pań s tw o w e  p rzy  każdej ujawnionej 
tendencji spadku kursu. Na początku 1800 r. B onaparte  po­
wołuje do życia now ą instytucję finansową „Bank Francji“ , 
k tóra  nieco później o trzy m a ła  przywilej w y łącznośc i  em ito­
w ania  banknotów , w ym ienia lnych  każdej chwili na monetę 
brzęczącą . I oto próba, k tó ra  tak szybko doprow adziła  pie- 
niądz p ap ie row y  monarchii burbońskiej do zupełnej kom pro­
mitacji, k tó ra  na tle inflacji a sy g n a t  s ta ła  się jedną z przyczyn  
destrukcji gospodarczej w  okresie rewolucji, daje obecnie 
p rzy  trzecim starcie pieniądza papierow ego całkowicie pozy-
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tyiwne rezulta ty. Co ważniejsze, s te zau ry zo w an a  od lat mo­
neta  m eta low a w y p ły n ę ła  w  now ych  w arunkach  z ukrycia 
do obiegu i poczęła dop ływ ać  obfitymi strumieniami do kas 
państw ow ych . W  r. 1S00 po wieloletniej p rzerw ie  w ypłacono  
po raz p ie rw szy  ■wojsku,, urzędnikom p ań s tw o w y m  i inwali­
dom pobory w  monecie brzęczącej.

W rezultacie tych celow ych i p lanow ych zab iegów  s y ­
tuacja gospodarcza  p ań s tw a  poczęła szybko regenerow ać  się 
i w zm acniać. Realne rezu lta ty  b y ły  w idoczne  na każdym  polu 
działalności. T ak  np. renta  p a ń s tw o w a  szeroko rozp row a­
dzona '-w społeczeństw ie francuskim z w y ż k o w a ła  w  ciągu 
kilkunastu miesięcy z 11 na 60 franków  za nominalne '100. 
W  r. 1S01 budżet p ań s tw o w y  został zrównoważony* W  roku 
nas tępnym  stan  finansowy skarbu pańs tw a  był już tak mocny 
i ustabilizowany, że można było zainicjować, bez  uciekania 
się do metod inflacyjnych, wielki p rogram  robót publicznych. 
Podjęto w ięc  rozbudow ę sp ław n y ch  kanałów , rzucono 
znaczne środki pieniężne p ań s tw a  na cele rekonstrukcji i bu­
dow y  now ych dróg bitych.

N ajtrw alszym  dziełem gospodarczym  okresu napoleoń­
skiego jest  jednak rozbudow a i modernizacja przem ysłu  
francuskiego. W  r. 1801 zostaje  pow ołane do życia  S tow a­
rzyszenie  rozwoju p rzem ysłu  narodowego. Z tego zagadnie­
nia czyni się teraz przedm iot emocji patriotycznej. Uczeni, 
inżynierowie, technicy, kapitaliści, pod impulsem in ic ja tyw y 
rządow ej podejmują wielkie dzieło p rzebudow y  i rozbudow y 
przem ysłu  francuskiego. Akcja ta realizow ana je s t  pod no­
w y m  kątem  widzenia. Po  raz  p ie rw szy  na kontynencie zjawia 
się zagadnienie m echanizacji produkcji, a w ięc zagadnienie 
jej uwielokrotnienia, potanienia i oszczędzania  sił ludzkich. 
P ro ces  ten p rzy  poparciu rządu realizuje się bardzo inten­
syw nie. Największe pos tępy  rejestruje przem ysł  w łókienni­
czy, rozw ijający się w  Paryżu , w  Reims, w  Sedanie, w  Cha- 
ronne, w  Lyonie, w  St. Et ie n n e ,  w Nîmes. Za w zorem  W iel­
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kiej Bry tan ii  organizuje się nowy, znaczny  p rzem ysł baw eł­
niany. W  piętnastoletnim okresie rządów  Napoleona, p roduk­
cja iwęgla kamiennego potroiła się, dochodząc do miliona ton 
rocznie, produkcja  żelaza i stali podwoiła  się. Obok tych  dzia­
łów  w y tw ó rczo śc i  rozras ta  się już na w ielką skalę ca ły  sze­
reg p rzem ysłów  precyzy jnych :  zegarków , w y ro b ó w  ozdob­
nych, emalii, kamei, biżuterii, w szystk ich  tych  „petit rien", 
z k tó rych  odtąd słynie P a ry ż .  R ozras ta  się przem ysł budo­
w lan y  i ceram iczny, p rzem ysł meblarski w y tw a rz a  te raz  
n o w y  styl „em pire“, m noży się produkcja u tensyliów  domo­
w ych . Do szczególnie wielkiego znaczenia dochodzi przem ysł 
chemiczny, a następnie, w  okresie b lokady  kontynentalnej, 
p rzem ysł  niektórych surogatów . P o w sta ją  w ięc  fabryki k w a ­
só w  siarkow ego i solnego, amoniaku, chloru, kw asu  octowego, 
spirytusu, że la tyny , cykorii, a w reszc ie  startu je  przem ysł cu­
krow niczy , o p a r ty  na przeróbce buraka. Podobny  ruch z w y ż ­
k o w y  za rysow uje  się w e  w szystk ich  dziedzinach p rzem y sło ­
w ych ,  szczególnie w  zakresie  fabrykacji papieru, w  w y r o ­
bach konfekcyjnych, iw produkcji narzędzi rolniczych. Wielką 
podnietą dalszego doskonalenia i rozwijania w y tw ó rczo śc i  
narodow ej s ta ły  się teraz w y s ta w y  przem ysłow e, urządzane 
sys tem atyczn ie  w  P aryżu .  T a k a  w y s ta w a  w  r. 1806 święci 
p ra w d z iw y  tryumf. Bierze w  niej udział 1400 w y s ta w c ó w  
z całej Francji, a w ięc kilkanaście razy  więcej niż w  w y s ta ­
wie z końca okresu  dyrektoria tu .

P ro g ram  gospodarczy  p ierw szego ce sa rs tw a  nie pozosta­
w ia  na uboczu rów nież  zagadnień ag rarnych . S tw orzony  
p rzez  rewolucję n o w y  stan  posiadania ziemi został w  całej 
pełni u tw ie rdzony  faktycznie i p raw nie .  Pow ołano  do życia  
w iele now ych  szkół, rolniczych, otoczono opieką produkcję 
rolną, a w  rezultacie w e  wielu działach u p ra w y  F rancja  p rze ­
sunęła  się rychło  z pozycji kraju importującego do rzędu 
eksporte rów . Szczególnie w y ra ź n y  postęp zaznaczy ł  się
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w  upraw ie  w ina i oliwek, z iem niaków i bu raków  cukrow ych, 
jedw abnic tw a i a r ty k u łó w  hodowlanych.

Stopniowo F rancja  s taw a ła  się ponownie nie tylko p ie rw ­
sza na kontynencie  potęga militarną i polityczną, ale i g o sp o ­
darczą. W  r. 1812 w a r to ś ć  produkcji p rzem ysłow ej do rów ­
nała  produkcji agrarnej.

H istorycy  i kron ikarze  s tw ierdzają  jednomyślnie, że 
w  tym okresie czasu życie  w e  Francji było tanie, pieniądz 
był doskonały  i ustabilizowany, to w a ry  zna jd o w ały  się na 
rynku w  obfitości, administracja by ła  sp raw n a  i na  ogół 
w cale  uczciwa, drogi kom unikacyjne dobre i bezpieczne, 
a p rzem ysł,  rolnictwo i handel zna jdow ały  się w  fazie roz­
woju.

Ale m om enty  czysto  polityczne spaczy ły  w  ciągu k ró t ­
kiego okresu czasu tę dynam iczną linię rozw ojow ą gospodar­
s tw a  francuskiego. D yspozycje  gospodarcze  poczę ły  ulegać 
w  coraz w y ż s z y m  stopniu naciskowi celów politycznych. 
J a sk ra w ą  ilustracją tych p rze jaw ów  jest rozwój tzw. b lokady  
kontynentalnej, zastosow anej na tle zm agań  w ojennych  Na­
poleona z W ielką B rytanią .

Początk i tej akcji pochodzą jeszcze z r. 1803. W ó w c z a s  
to p o r ty  francuskie' zos ta ły  zam knięte  dla s ta tków  angielskich, 
a na to w ary  pochodzenia brytyjskiego nałożone c ła  prohibi- 
cyjne. Rozpoczęło się ponownie w  historii zmaganie się w ie l­
kiej potęgi militarno-lądowej z wielką potęgą morską, b y  za ­
d em onstrow ać  raz  jeszcze, że w  długofalowej w alce  pomię­
dzy polityką kontynentalną i morską, p rzew ag a  leży  po 
stronie dysponenta  dróg morskich.

Na ostre  i n ieprzyjazne zarządzenia  francuskie Anglia 
początkow o nie reaguje  czynnie. C zeka i pa trzy . Ale k o n ­
sekw encje  toczą się już sam orzutnie . Napoleon rozwija 
w  Europie w ciąż  now e akcje militarne, tak by  sys tem  blo­
k ad y  uczynić jak najbardziej sku tecznym ; równocześnie  
przyśp iesza  się rozbudow ę przem ysłu  w e  Francji, celem za-
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stąpienia to w arów  pochodzenia brytyjskiego. P onad to  w  per­
spek tyw ie  konieczności stoczenia w alk i  na morzu, F rancja  
podejmuje program  znacznej rozbudow y stoczni okrę tow ych. 
T a  w łaśn ie  akcja potęguje zaniepokojenie opinii publicznej 
w  Anglii i zmusza rząd do działania. Istotnie pod koniec ro­
ku 1806 Anglia podejmuje blokadę m orską p o rtów  kon tynen­
talnych od B restu  aż do Ham burga. C esarz  F rancuzów  odpo­
w iada  n a  to aktem blokady kontynentalnej, uderzającym  
ostro  w  in teresy  Wielkiej Brytanii. Akt ten przynosi cz te ry  
zasadnicze postanowienia. P rzed e  w szystk im  w y s p y  b ry ty j ­
skie mają być odtąd zablokowane, tj. zawinięcie jakiegokol­
wiek obcego sta tku  do po rtów  angielskich uw ażane  będzie 
za  akt w rogi w zględem  Francji. P o  -wtóre w szys tk ie  statki 
b ry tyjskie , p rzy ch w y co n e  w portach kon tynen tu  lub na mo­
rzach, mają być zasekw estrow ane. Następnie wszelkie to­
w a ry  pochodzenia brytyjskiego, znajdujące jsię na kontynen­
cie, mają ulec konfiskacie. W reszcie w szy scy  obyw atele  b ry ­
tyjscy mają być  w  zasięgu w ładzy  francuskiej aresztowani 
i traktowani jako jeńcy wojenni. Rząd brytyjski nie pozostaje 
oczyw iście  d łużny odpowiedzi. O głasza oń ka tegoryczne  żą­
danie, by każd y  statek, p łynący  w  kierunku po r tó w  kon ty ­
nentalnych, zawijał uprzednio dla kontroli ładunku do portów  
brytyjskich, p rz y  c z y m  to w a ry  zwolnione do dalszego trans­
portu m uszą opłacić specjalne staiwki celne w  Anglii. Napo­
leon odpowiada na to now ym  dekretem, mocą k tó rego  każdy 
obcy  sta tek , za trzy m u jący  się w  po rtach  Wielkiej Brytanii, 
traci tym  sam ym  p raw o  do swej bandery  narodow ej i w  n a ­
s tępstw ie  ma być  traktowmny jako angielski. Odtąd, ktokol­
w iek  podtrzym uje kontak t z  Wielką B ry tan ią ,  naraża  się na 
zem stę  Napoleona; każdy  zaś, k to  się stosuje do jego dekre­
tów, spo tyka się z czynną reakcją  Anglików.

Blokada kontynenta lna  i d ługo trw ała  w ojna  spow odo­
w a ły  w  Anglii dość głębokie per tu rbac je  ekonomiczne. Za­
dłużenie publiczne w zrosło  bardzo silnie. Niektóre działy

4
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przem ysłu  eksportow ego upadły  całkowicie. W yłon iły  się 
dość znaczne trudności aprow izacyjne. Ale w szy s tk o  to było 
n iczym w  porównaniu  z ciosami,- które  Anglicy zadawali 
swojemu przeciwnikowi. K ryzys  gospodarczy  objął stopniowo 
całą Europę, a p rzede w szystk im  Francję. D rożyzna w z ra ­
sta ła  na kontynencie bardzo szybko. Niektóre to w a ry  znikły 
z obrotu. Rozwinięta  w e Francji produkcja namiastek była 
droga i n ierentowna. Handel zew n ę trzn y  Francji, pomimo 
uprzyw ile jow anego politycznie stanow iska  na kontynencie, 
spadł o jedną trzecią. Rozbudow ane św ieżo po rty  morskie 
Francji poczęły  podupadać. W  r. 1810 sys tem  blokady — po­
pycha jąc  Francję  do w ciąż now ych i z łow ieszczych akcyj po­
litycznych i militarnych — począł się za łam y w ać  i w ykruszać  
autom atycznie  pod naciskiem w y m o g ó w  życia. Absolutna 
prohibicja importu w y tw o ró w  angielskich zastąpiona została  
kon tyngentam i i licencjami. B y ły  one w p raw dz ie  obarczone 
w ysok im i opłatami, ale za rów no  łam ały  samą zasadę  bloka­
dy, jak spada ły  ciężarem swoim nie na obyw ate li  Wielkiej 
Brytanii, lecz na konsum entów  europejskich. P rzeg ran a  eko­
nomiczna Francji napoleońskiej w yprzedz iła  jej klęskę poli­
tyczną  i- militarną.

G dy zaś w  w y p raw ie  na M oskw ę zap rzepaszczone zo­
s ta ły  elitarne w ojska  cesarskie, gdy  k ry z y s  gospodarczy  
w s trząsną ł  dostatecznie  siłami gospodarczym i Francji, gdy 
posiał on pow szechne niezadowolenie, gdy  rozbudzony nacjo­
nalizm europejski zmobilizował się już do w alk i z imperializ­
mem bonapartystow skim , g d y  w a lka  z papiestw em  odsunęła  
koła  katolickie od cesarza, gdy  przym usow i alianci i zn iew o­
leni satelici Francji dojrzeli już do zdrady , w ó w czas  w y lą d o ­
w a ły  na kontynencie  w ojska  brytyjskie, by  w  ram ach wiel­
kiej koalicji anty-napoleońskiej dokończyć dzieła.

Ilekolwiek zam ętu  i z ła  p rzy n io s ły  ówczesnej Europie 
w o jn y  napoleońskie, to jednak po przeciwnej stronie bilansu 
zapisa ły  się dwie, historycznie  t rw a łe  pozycje, w ykazu jące
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dalszy, samodzielny już rozwój w  Europie XIX stulecia. B y ły  
nimi: rozbudzenie politycznego samopoczucia narodow ego na 
przestrzen i całej Europy  od Renu aż  po M oskw ę oraz o lb rzy ­
mie zdynam izow anie  ruchu gospodarczego, a p rzede  w sz y s t ­
kim przem ysłow ego, k tó ry  z Francji szedł coraz w yraźn ie j­
szym i falami daleko na w schód  i na  południe.

4*
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ROZDZIAŁ VIII.

INAUGURACJA REWOLUCJI GOSPODARCZEJ.

W ielka Rewolucja i okres wojen napoleońskich w y w a r ły  
g łęboki w p ły w  na zbiorowa psychikę społeczeństw . Cała treść 
życia, to jest treść myśli, działań i tendencyj ludzkich, nabrała  
odtąd n iezw ykłego  rozmachu w e  w szystk ich  swoich funk­
cjach i w szys tk ich  prze jaw ach. Ten dynam izm  zm ierzał 
oczywiście  w  kierunku celów narodow ych  i politycznych. Jak  
długo jednak ta droga pozostaje  dostatecznie silnie z a b a ry k a ­
dow ana przed spo łeczeństw am i kontynentalnej Europy, tak 
długo cała fala energii społecznej w y le w a ć  się będzie w  kie­
runku p racy  intelektualnej i gospodarczej. T ak  zainauguro­
w ana  zostaje nowa i cicha rewolucja pojęciowa i rewolucja 
gospodarcza, k tó ra  kładzie now e kamienie węgielne pod bu­
dowę historii XIX stulecia.

Oto w ięc rozpoczyna się okres świetnego rozwoju nauki, 
piśmiennictwa i literatury, k tó ry  nie ma już nic wspólnego 
z duchem feudalizmu, z kosmopolityzmem ubiegłych w ieków , 
z abs trakcy jnym  k lasycyzm em , z św iatopoglądem  elitarnym. 
Je s t  ona  i w  treści i w  formie i w  tendencji, na w sk roś  na­
rodowa, dem okra tyczna  i rewolucyjna. W  tym  procesie s z y b ­
kiego dojrzewania społeczeństw  i całych  narodów  do zupeł­
nej pełnoletności, w  tej metamorfozie światopoglądowej 
u tw ierdzać  się poczynają tendencje humanitarne, p rą d y  tole­
rancji religijnej, idee złagodzenia  kodeksów  karnych , ruchy
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za ca łkow itym  zniesieniem poddańs tw a  włościan, za zniesie­
niem niewolnictwa w  krajach pozaeuropejskich, za p raw em  
koalicji w a rs tw  w y z y sk iw an y ch ,  za rozszerzeniem  p ra w a  
w yborczego , za rewizją system u podziału dochodu społecz­
nego.

Równolegle jednak do tej rewolucji intelektualnej i po­
jęciowej przebiega drugi wielki p roces rewolucji gospodar­
czej. T a  rewolucja nie tylko p rzew ar to śc io w y w a ła  ca ły  ustrój 
gospodarczy  pod względem  ilościowym i jakościowym , ale 
ponadto  zm uszała  m asy  ludzkie do organizacji, koncentro­
w a ła  najbardziej ruchliwe i dynam iczne zespoły  w  w ę z ło ­
w y ch  punktach państw a, uśw iadam iała  im całą w arto ść  do­
konyw anej przez nie p racy . Łącznie z p rzekształcaniem  się 
s trony  techniczno-materialnej produkcji, również psychika 
człowieka pracującego ulega zasadniczym  przeobrażeniom. 
Jeżeli bowiem istniały już w ó w czas  wielkie w a r s z ta ty  p ro­
dukcji, to b y ły  one raczej uwielokrotnieniem najmniejszej 
i p rym ityw ne j komórki rękodzielniczej. Pojęcie rynku św ia­
tow ego nie istniało, ś rodk i komunikacyjne jakościowo nie od­
biegały  od stanu z czasów  archaicznych. G ospodarstw o indy­
widualne było zbudow ane  w ciąż jeszcze w  szerokim  zakresie 
na zasadach  sam ow ystarczalności,  produkcja p rzem ysłow a 
była  rozproszona po ca ły m  kraju, podział p racy  w  znaczeniu 
now oczesnym  był nieznany, a sam a praca najemna była  tyl­
ko najtańszym  i niechronionym towarem .

W  p ierw szych  dziesięcioleciach nowego, XIX wieku, do­
konyw ać  się poczyna na tym  odcinku życia wielka przem ia­
na. Racjonalizm zwrócił św ia t  ku  materii. Rola człowieka 
ulega zasadniczej zmianie. Rożbudziła się w  nim tendencja 
w ła d z tw a  nad materią. T eraz  usiłuje on coraz skuteczniej 
poddać sw em u rozum owi siły przyrody . Zbroi się technicznie 
do walki z m a te r ią  o swoje nad rzędne  stanowisko.

Przede  w szystk im  w ięc  w krótkim okresie czasu reali­
zują się fundamentalne wynalazki, k tó re  z g w a łtow ną  szy b ­
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kością zdobyw ają  w  gospodarstw ie  p raw o  pow szechnego 
obyw ate ls tw a . Już w  p ierwszej połowie XVIII wieku nauczo­
no się w  Anglii p rze tw arzać  węgiel kam ienny na koks m e­
talurgiczny. Pow oduje  to coraz znaczniejszy  rozwój ca łego 
przem ysłu , a przede w szystk im  przem ysłu  metalurgicznego 
i jego koncentrację  w  okręgach  w ęglow ych. Dopiero jednak 
skonstruowanie p ierw szych  m aszyn  p a ro w y ch  i odkrycie 
p rak tycznie jszych  sposobów produkcji stali nadają wielki roz­
mach temu przem ysłow i. W  r. 1769 istnieje już w  Birmingham 
pierwsza fabryka  o urzędzeniach mechaniczno - pa row ych . 
W  siedemnaście lat później zna laz ły  zastosow anie  w  M an­
chester  p ierw sze parow e urządzenia przędzalnicze. W  r. 1807 
kursuje p ie rw szy  s ta tek  p a ro w y  konstrukcji Fultona w  p o r ­
cie nowojorskim. W  r. 1816 p ie rw szy  parow iec  francuski 
p rzep ły w a  kanał La Manche. W  r. 1819 parow iec  angielski 
bije wielki reko rd :  w  ciągu 26 dni p rzep ły w a  Atlantyk. P o ­
stęp idzie odtąd wielkimi falami naprzód.

Je rzy  Stephenson, po przełam aniu  niezliczonych trud ­
ności technicznych i p rzem ysłow ych , uruchomił na linii 
Stockton-Oarlington 27 grudnia 1825 r. p ie rw szą  parow ą 
kolej żelazną. T e raz  rozpoczyna się nap raw dę  wiek p a ry  
i żelaza. W  parę  la t  później Anglia o tw iera  regularną linię 
kolei żelaznych pomiędzy M anchestrem  i Liverpoolem. S zy b ­
kość 25 kilom etrów na godzinę, z k tórą  są p rzew ożone  na 
tej linii to w a ry  i pasażerow ie, w y d a je  się w ó w c z a s  realizacją 
najśmielszych m arzeń. Ale postęp nie za trzym uje  się na tym. 
Każdy rok przynosi te raz  znaczne udoskonalenia, a kolej 
p a ro w a  zysk iw ać  poczyna p raw o  obyw a te ls tw a  w  Belgii, 
Francji, Austrii, Niemczech i Rosji. W  r. 1830 istniało już 
330 km linii ko lejow ych na kuli ziemskiej, by  odtąd w  ciągu 
ca łego stulecia pow iększać  średnio corocznie  trzydziestokror- 
nie tę cyfrę początkow ą. Rok 1838 przyniósł now y, epokow y 
wynalazek . Oto Anglicy zastosow ali po raz  p ie rw szy  śrubę 
okrę tow ą, umożliwiając w  ten sposób znaczne zwiększenie



Przełomowe momenty w nowoczesnej historii gospod. świata 55

szybkości s ta tków  i usprawnienie żeglugi morskiej. Nieco 
wcześniej, bo w  r. 1833 un iw ersy te t  w  Getyndze  zbudow ał 
p ie rw szy  telegraf d ru tow y, w  c z te ry  la ta  później posiadano 
już p ie rw szy  ap a ra t  p iszący M orsego, a w  dw a lata potem 
uruchomiono w  Anglii p ierw szą na świecie publiczną linię te­
legraficzną, tw o rząc  p raw dz iw y , prze łom  w  rozwoju komuni­
kacji handlowej. Odtąd obok energii cieplnej również energia 
e lektryczna poczyna zd o b y w ać  sobie p raw o o b y w ate ls tw a  
w  świecie usług gospodarczych. W  rozbudowie sieci te legra­
ficznych przoduje odtąd A m eryka  Północna. Linie te łącznie 
z siecią kolejową umożliwiły jej opanowanie  olbrzymiego kon­
tynentu  i spojenie go w  jednolitą ca łość  gospodarczą i po­
lityczną. W  ciągu kilkudziesięciu lat rozwój d ru to w y  sieci 
telegraficznej postąpił do tego stopnia, że łączna długość 
linii lądow ych i podmorskich p rzew y ższa ła  60-^krotnie obwód 
kuli ziemskiej na równiku. W  r. 1840 powołano do życia  
p ie rw szą  regularną linię okrę tow ą g rupy  Cunarda, łączącą 
Europę z A m eryką. W  tym  sam ym  czasie rozpoczynają  Niem­
cy  sw ó j debiut p rzem ysłow y . Około r. 1840 niemiecka pro­
dukcja w ęgla  kamiennego w ynosi półtora  miliona ton rocznie. 
W  tej dziedzinie na razie i Anglia i F ranc ja  górują nad nimi 
znacznie. W  połowie ub. w ieku konsumcja w ęg la  w e  Francji 
w ynosi  już 10 milionów, ton rocznie, a W ielka B ry tan ia  od­
skoczy ła  jeszcze, mocniej naprzód. W  r. 1847 mają jednak 
«/

Niemcy na pokaz swoją w łasną  nowość. Jest  to p ie rw sza  
sta low a arm ata ,  w ypro d u k o w an a  w  zak ładach  Kruppa 
w  Essen. W  r. 1851 położono p ie rw szy  w świecie kabel pod­
morski, łączący  Calais i Dover. W  dwa lata później u rzeczy ­
wistnia się jedna z najdonioślejszych innowacyj p rzem ysło ­
w ych . Oto w  Sheffield na podstaw ie  tzw. procesu besseme- 
rowskiego uruchomiono p ie rw szą  w y tw ó rn ię  stali w  procesie 
bezpośrednim. Od tej pory  można było  w y tw a rz a ć  stal w  naj­
w iększych  ilościach przy  bardzo znacznym  obniżeniu kosztów  
produkcji. Rok 1858 rejestru je  osiągnięcie techniczno-gospo­
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darcze  nie tylko w ażne, ale dem onstru jące zarazem , jak wiel­
kimi krokam i myśl ludzka i odw aga  realizowania wielkich 
zam ierzeń idą naprzód. W  roku tym  położono p ie rw szy  kabel 
transkon tynen ta lny  pomiędzy Wielką B ry tan ią  a Stanami 
Zjednoczonymi, a z in ic ja tyw y Francji zapoczątkow ano prace 
p rzy  budowie Kanału Sueskiego, skracającego tak znacznie 
drogę pom iędzy handlem europejskim a rynkam i Dalekiego 
W schodu. W r. 1869 nastąpiło  u roczyste  o tw arc ie  tego ka­
nału. W  i .  1860 zbudow ano w  Anglii i spuszczono na w ody  
p ie rw szy  s ta low y  pancernik morski.

W  tym  sam ym  czasokresie o d k u t o  now e kopalnie złota 
w  Kalifornii i w  Australii, uform owano związki m onetarne 
m iędzypaństw ow e, ufundowano nowe banki emisyjne we 
w szystk ich  g łów ńych  państw ach  św iata , zapoczątkow ano 
instytucję pocztow ych kas oszczędności, pow sta ły  to w a rz y ­
s tw a  k redy tow e  i ziem stwa, banki handlowe i hipoteczne. 
B ył to okres, w  k tó ry m  s tw orzono  p ods taw y  nowego, po­
tężnego i niezwykle zróżniczkow anego przem ysłu  chemicz- 
no-organicznego; podjęto na w iększą skalę eksploatację ko­
palń ropy naftowej i gazów  ziemnych, dokonano przew ro tu  
w  technice oświetleniowej, odkry to  zasadnicze p raw a  biolo­
giczne, rządzące  up raw ą  roli, rozwinięto nowe metody 
produkcji cukru, stali nierdzewnej, aliażów metalowych, za­
pałek, udoskonalono narzędzia  p racy , apara ty ,  m aszyny  
i sp raw dz iany  wszelkiego rodzaju, zdynam izow ano technikę 
rozbudow y miast i po rtów  morskich, rozbudow ano linie ko­
munikacyjne wszelkich typów , za inw estow ano  olbrzymie k a ­
p ita ły  w e  wielkie urządzenia użyteczności publicznej, s tano­
w iące  na jcharak terystycznie jśzą  cechę i na jw yższą  formę 
w spółczesnej cywilizacji. Może najkonkretniejszym w y razem  
tego dynamizmu ekonomicznego będzie stwierdzenie, że 
w  ciągu jednego w ieku  produkcja w ęgla  w zro s ła  praw ie  ty ­
siąckrotnie, a produkcja żelaza, stali, metali ko lo row ych  
i tkanin w zro s ła  stokrotnie. Obok zaś p ie rw szych  p rzedsta ­
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wicieli ak ty  wiz mu gospodarczego, tj. Anglii i Francji, szereg  
narodów  podejmuje hasto uprzem ysłow ienia  kraju, spotęgo­
w ania  w ydajnośc i  i unowocześnienia  sw ego rolnictwa i swej 
komunikacji, sw ego handlu i metod organizacyjnych  pracy. 
W  szrankach  w yścigu  gospodarczego stają teraz obok d aw ­
nych pa r tn e ró w  S tany  Zjednoczone i Niemcy, Belgia i Holan­
dia, Szw ajcaria  i Austria, S ty r ia  i C zechy , ' Italia i Rosja, 
Szw ecja  i Finlandia, Dania i Norwegia, a od czasów  rz ą d ó w ' 
Lubeckiego w  Królestwie K ongresow ym  i Polska.

Ten prąd opanow yw ania  bogactw  p rz y ro d y  p rzy  pomocy 
now ych metod technicznych w zm agać  się będzie odtąd dalej, 
przekszta łca jąc  w  sposób nieoczekiwany siły dynamiczne 
najdalszych, zagubionych od daw na  społeczeństw  w  święcie, 
formując w  b łyskaw icznym  tempie takie now e potęgi gospo­
darcze i polityczne, jak państw o W schodzącego  Słońca, J a ­
ponia. Po stuleciu zm agań produkcja p rzem ysłow o-gór­
nicza, absorbująca w  końcu ok. 120/° ludności św iata , pobije 
w arto śc iow o  produkcję agrarną , pomimo wielkiego postępu, 
k tó ry  i ta dziedzina zapisać może na swoim rachunku.

W pierwszej połowie XIX wieku  św ia t  w szed ł w yraźn ie  
i zdecydow anie  na drogę wielkiego postępu cywilizacyjnego. 
Ten  postęp był jednak rów nocześnie  w ynik iem  konieczności. 
Cyfra  ludności w zra s ta ła  gw ałtow nie ,  a jej samopoczucie 
w  wyniku rozwoju ośw ia ty  i działania tak potężnych ka ta ­
lizatorów, jak W ielka Rewolucja i wojny  napoleońskie, w z ra ­
s ta ło  jeszcze prędzej. C h arak te r  przemian s truk tura lnych  
w  technice p racy  i w  gospodarstw ie  był rewolucyjny. Ale 
sam proces sku tków  ekonomicznych mógł rozwijać się tylko 
na drodze stopniowej ewolucji. P rzeskok" od w ozu konnego 
do lokom otyw y parowej, ód dyliżansu do telegrafu czy  tele­
fonu, był p rze łom ow y. Ale rozbudow a linii kolejow ych czy 
telegraficznych, m aszyn  pa row ych  czy  fabryk mogła się do­
konyw ać  choćby szybko, tym  niemniej tylko sukcesywnie. 
Zupełnie o d w ro tn y  proces dokonyw ał się w  psychice mas
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ludzkich. D ojrzew ały  one ewolucyjnie w  długofalowym pro­
cesie w ykruszan ia  bezw ładności istniejącego stanu rzeczy. 
Gdy jednak dojrzały, p ragnę ły  w  owocach postępu, w  osiąg­
nięciach cywilizacyjnych, a przede  w szystk im  w rezulta tach 
p ro cesó w  ekonomicznych uczestniczyć na tychm iast.  Toteż  
ca ły  wiek XIX będzie jednym  pasm em  zm agania  się sił spo­
łecznych o w p ły w  na podział tego rezultatu pracy, tj. docho­
du społecznego.

Ponadto  zaś gospodars tw o  zadem onstru je  raz  jeszcze 
swój bezpośredni zw iązek ze s tanem  politycznym  i społecz­
nym, panującym  w  danym  środowisku ludzkim.' Tam  bowiem 
koncentrują  się p rze jaw y  w y raźn eg o  dynamizmu gospodar­
czego, gdzie życie m a  z a g w aran to w an e  najbardziej podsta ­
w o w e  p raw a  konsty tucyjne  i wolnościowe, gdzie dyspozycje  
administracyjne są obliczalne, rów ne  i zbudow ane  na funda­
mencie pow szechnie  obowiązującego i ob iek tyw nie  s to sow a­
nego p raw a .
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ROZDZIAŁ IX.

OKRES PODSTAW OW YCH REFORM W ŻYCIU 

WIELKIEJ BRYTANII.

Jeżeli w  historii kontynentu  europejskiego w iek XIX za­
pisuje się jako stulecie p rzew ro tów , pow stań  i rewolucyj, ja­
ko okres g w a łtow nych  oscylacyj pomiędzy ekstremami, okres 
zam achów  od dołu i od gó ry  społecznej, okres tajnej poli­
tyki i tajnych zw iązków , wielkich p rzew ro tó w  gospodar­
czych  i kom unikacyjnych, to historia Wielkiej Bry tan ii  za ­
pisuje równocześnie  całe rozdziały  głębokich i doniosłych 
reform, rea lizow anych częśc iow o przez ich teo re tycznych  
f doktrynalnych  przeciwników.

Złożyły  się na to p rzy czy n y  zarów no  obiektywne, tkw ią­
ce  w  samej s truk tu rze  gospodars tw a  angielskiego, jak też 
i subiektywne, w y p ły w a ją c e  z psychiki i w ychow an ia  tego 
narodu. P rzed e  w szystk im  gospodarstw o bry ty jsk ie  miało 
już poza sobą długą tradycję  rozwojowy. Ono rozras ta ło  się 
i potężn ia ło  w  ciągu wieków w  zupełnej harmonii z rozw o­
jem handlu i żeglugi morskiej. Ponad to  doświadczenie p rze­
szłości pouczyło, że jeżeli n aw e t  w  obliczu ciężkich i ak tu ­
alnych zagadnień nie znajduje się chwilowo zadowalającego 
rozwiązania, to jednak w  zasadzie istnieją możliwości legal­
nej walki o realizację now ych postulatów.

S y tuacja  gospodarcza, społeczna i polityczna po wojnach 
napoleońskich b y ła  i w  Anglii bardzo  skomplikowana. Już
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w  r. 1816 przejawił się p ie rw szy  o s try  k ry zy s  powojenny. 
Sytuację  pogorszył dotkliwy nieurodzaj w  rolnictwie. S top­
niowo w  fabrykach  i w  przedsiębiorstw ach następuje reduk­
cja dni pracy, zarobki pracownicze kurczą się, a rów nocze­
śnie koszty  u trzym ania  w ykazu ją  tendencję zw y żkow ą . P r z y ­
czyny  tego stanu rzeczy  b y ły  zupełnie naturalne. K onty­
nent europejski był „od daw na  najw iększym  odbiorcą w y ro ­
bów przem ysłow ych  angielskich. T y m czasem  kontynent w y ­
szedł z okresu wojen zniszczony i zdew as tow any ,  a ponad­
to z silnie rozbudzonym  nacjonalizmem politycznym  i eko­
nomicznym. P ró b y  rozwoju ekspansji brytyjskiej w  kierun­
ku kra jów  kolonialnych dały  w praw dz ie  niemałe rezultaty. 
Ale kraje zamorskie b y ły  w ów czas  na dorobku i- nie posia­
da ły  jeszcze zakum ulow anego bogactwa. Jedyną metodą za ­
p ła ty  za  import to w aró w  bryty jsk ich  mógł być  w y w ó z  do 
Anglii p roduktów  spożyw czych  i su ro w có w  kolonialnych. 
Uderzało to w pros t  w  osobiste in teresy  wielkich posiadaczy  
ziemskich na w y spach  brytyjskich, k tó rzy  na podstawie p rze ­
starzałej, lecz obowiązującej ordynacji w yborcze j  posiadali 
absolutną p rzew agę  w  parlamencie, a w ięc  i w  rządzie. T o ­
też usiłowali oni nie dopuścić do obniżenia się re n ty  ziem ­
skiej, bardzo w ysokie j w  tym  kraju p rzy  bardzo niskich za­
robkach robotników rolnych i w  konsekwencji p rzep row a­
dzili p rzez parlam ent w r. 1815 specjalną u s taw ę  zbożową, 
tzw. Corn Law, k tó ra  praktycznie  oznaczała  całkowitą  pro­
hibicję importu zboża do Wielkiej Brytanii.

Na tym  tle doszło do ostrego rozdwojenia  tendencyj go­
spodarczych, a w  konsekwencji i w ew nętrzno-politycznych  
w  Anglii na początku XIX stulecia. Już na przełomie wieku 
pow ażne  centra  p rzem ysłow e, jak Birmingham czy  L iver­
pool, M anchester  czy Glasgow, doszły  do wielkiego zn acze ­
nia. Stopniowo przem ysł  ten skoncen trow ał w  sw y m  ręku 
w szystk ie  e lem enty  z w y c ię s tw a  nad każdym , choćby do­
m niem anym  konkuren tem : posiadał i o tw ar te  źródła  s u ro w ­
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ców i- najlepsze urządzenia fabryczne i zasoby  kapita łow e 
i tanią siłę roboczą i najpotężniejszą w  świecie m ary n a rk ę  
handlową. W  tych w arunkach  ochrona celna w y d a w a ła  się 
grupom przem ysłow ym  nie tylko n iekorzystną, ale naw et 
niebezpieczną. Niekorzystną dlatego, że cła m usia ły  nieu­
chronnie po tęgow ać  drożyznę życia, a w ięc w zro s t  k o sz ­
tów robocizny i im portow anych  pó łfabryka tów . Niebezpiecz­
ną zaś dlatego, że  na podstawie z a sad y  retorsji w y w o ła ły ­
by  falę zw y ż e k  ochrony celnej w  innych, gospodarczo mniej 
zaaw an so w an y ch  państw ach , ścieśniając w  ten sposób już 
osłabione p rzez  d ługo trw ałe  w ojny  rynki zbytu. Na podsta­
wie tych przesłanek  środow iska  handlowe i p rzem y sło w e  
Wielkiej Brytanii stają się zdecydow anym i zwolennikami po­
lityki liberalnej, wolnohandlowej i w yzn aw cam i dok tryny  
Adam a Sm ith‘a. Te  dążenia i te tendencje schodzą się w  tym  
momencie z postulatami nurtu jącym i św ia t roboczy  i jego 
p rzy w ó d có w . Liberalizm hand low y jest dla nich rów no­
znaczny  ze zwiększeniem  produkcji przem ysłow ej, z lepszą 
koniunkturą na rynku zaoferowanej p racy . P onad to  w  kon­
sekwencji prowadzi on do obalenia prohibicyjnego p raw a  
zbożowego, tj. do o tw arc ia  rynku dla importu tanich p ro­
duktów spożyw czych , a w ięc do obniżenia ceny  chleba. T ak  
więc na tychm iast po likwidacji w ojen  napoleońskich za ry so ­
wuje się w yraźn ie  p ie rw szy  wielki antagonizm  w e w n ę trz n y  
w  Anglii pomiędzy protekcjonis tycznym  rolnictwem i woino- 
han.dlowym przem ysłem , rep rezen tow anym  zarów no  przez 
p racodaw ców  jak też i pracobiorców. Organicznie w iąże  się 
z nim drugi, wielki dylem at w ew n ę trzn y .  Dla każdego  bo­
wiem obyw ate la  Wielkiej B rytanii jest jasne, że w  zasadzie 
istnieje tylko jedna legalna i p raw id łow a możliwość zm iany 
stosunków  ekonomicznych i- społecznych, a klucz do o tw a r ­
cia tej możliwości sp oczyw a  w  ręku parlam entu . Ale ten 
parlam ent jest k o n se rw a ty w n y  i reprezentuje  przede  w sz y s t ­
kim in teresy  agrarne. Toteż  pogodzenie tych  dwu tendencyj
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mogło się dokonać chyba na. podstawie paradoksu, miano­
wicie na drodze realizacji celów  w p ro s t  rewolucyjnych 
i p rze łom ow ych  gospodarczo i politycznie przez g rupy  up rzy ­
wilejowane i dzierżące całą  w ładzę  w  sw y m  ręku.

Trzeci, nie mniej o s try  i zasadniczy  konflikt w yłonił się 
na tle sp ra w y  irlandzkiej. Miał on równocześnie charak te r  
polityczny, religijny, ekonom iczny i  socjalny. I r landczycy  
bowiem od drugiej p o ło w y  XVII wieku zostali zdeg radow a­
ni do funkcji m ałych  dzie rżaw ców  i robotników rolnych, p ra ­
cujących na rzecz obyw ateli  ziemskich obcej w ia ry  i obcej 
narodowości. C z w a r ty m  wreszcie  i ostatnim z gatunkow o 
ciężkich problem atów  Wielkiej Bry tan ii  w  okresie ponapo- 
leońskim jest zagadnienie kolonialne. Ś w ia tow e  imperium 
bry ty jsk ie  ustawicznie roz ras ta  się p rzestrzenn ie  i gospo­
darczo. Ale kolonie, nie posiadają na razie ani wolności po ­
litycznej, ani sw obody  handlowej, a obowiązujący ak t  na­
w igacy jny  ścieśnia ich możliwości gospodarcze w  sensie 
m iędzynarodow ym . K ryzys  pow ojenny w  Wielkiej B rytanii 
zaktualizow ał i zaos trzy ł  znacznie w a g ę  i tego problematu.

Droga od  zarysow an ia  i napięcia trudności do skonkre­
tyzow ania  reform y jest i w  Wielkiej Bry tan ii  długa, żm ud­
na i nie pozbawiona os trych  w y ła d o w a ń  energii narodowej. 
Ale instynkt pańs tw ow y , instynkt podporządkow yw ania  się 
woli większości, instynkt niezbędnego i dojrzałego kom pro­
misu jest tam na tyle silny, na tyle w sp a r ty  na zd ro w y m  
rozsądku, że w  os ta tecznym  rezultacie nie doprow adza  do 
tak  gw ałtow nych , k rw a w y c h  i n iszczących spięć, jak 
w  p ańs tw ach  Europy  kontynentalnej. Jak długo t rw a  ze­
w nę trzn e  n iebezpieczeństwo dla państw a, tak długo istnie­
je jak g d yby  formalne zawieszenie broni pomiędzy dw om a 
obozami politycznymi, tj. konserw atystam i, rządzącym i An­
glią bez p rz e rw y  już od r. 1783 i liberałami. Gdy jednak 
stan  w ojenny  dochodzi do zwycięskiej dla Anglii likwidacji, 
partia  w igów, tj. liberałów, podejmuje na tychm iast hasło sze-
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rokich reform gospodarczych, społecznych i politycznych. 
P rzed e  w szystk im  dom aga się refo rm y ordynacji w y b o r­
czej, odsuwającej skupienia miejskie i p rzem ysłow e od w p ły ­
w ó w  politycznych. R ów nież w  sze regach  partii- ko n se rw a­
tywnej-, pod  naporem  przemian w  opinii publicznej, u jaw ­
niać się poczynają prądy  reformłstyczne. W y z n a w c ą  oględ­
nych reform jest sam szef rządu Canning, jest nim w yb itny  
minister handlu Huskisson, jest nim późniejszy premier Peel. 
Szczególnie energiczną akcję reform atorską prow adzi Hus­
kisson. Pomimo silnego oporu parlam entu  zdołał on  naw et 
po raz p ierw szy  naruszyć prohibicyjną tendencję p raw a  zbo­
żowego, w prow adza jąc  ruchome s taw ki celne, w  zależności 
od k sz ta ł tow an ia  się ceny  pszenicy na rynku w ew nę trznym . 
Odtąd cena zboża w  Anglii jest w y ższa  od średnich cen na 
kontynencie o około 33°/°, g-dy poprzednio ta sam a m arża 
w ynosiła  50°/°. Pod  naciskiem ministra handlu w  r. 1825 rząd 
k o n se rw a ty w n y  przyznaje  robotnikom fabrycznym  wolność 
tw orzenia  zw iązków  i tzw. wolność koalicji w  ich w alce  eko­
nomicznej. W  ten sposób walka klasy robotniczej o popra­
w ę  bytu  w y sz ła  z podziemi, s ta ła  się legalną i p rze łam ała  
poczucie bezbronności pracow nika  fizycznego w obec potęgi 
zorganizow anego i solidarnego kapitału.

Rok 1830 i 1831 p rzynosi  na kontynencie całą falę w y ­
buchów rewolucyjnych. To zjawisko podsyca  kam panię  za 
reformą ordynacji  w yborcze j  w  Anglii i m noży szeregi zw o ­
lenników reform y w  kołach k o n se rw a tyw nych .  W y b o ry  do 
parlam entu  dokonane w  r. 1831 na podstaw ie starej o rd y n a ­
cji, przynoszą  zdecydow ane  zw yc ięs tw o  zwolennikom re­
formy. Istotnie też w  roku nas tępnym  u s taw a  o reformie o r­
dynacji w yborcze j  zosta ła  p rzy ję ta  p rzez  Izbę Gmin. Opór 
Izby L ordów  został spara l iżow any  przez koronę. P ra k ty c z r  
ny rezulta t tej pierwszej reform y nie był zby t  wielki. Licz­
ba upraw nionych  do głosow ania  w  ca ły m  państw ie  podnio­
sła się z 430 tys ięcy  osób na 650 tysięcy. Ale ca ły  p rzy ros t
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uprawnień w yborczych  przypad ł  na rzecz m ieszczaństw a 
i drobnych rolników, a więc w zm acn ia ł pozycję  par lam en­
tarną tych sfer, k tóre  zdecydow anie  opow iadały  się za kon­
tynuow aniem  i pogłębianiem reform. Po 50-letnich rządach 
g rupy  k o n se rw a tyw ne j w ład za  p rzesz ła  teraz do rąk g rupy  
liberalnej, 'która dzierżyć ją będzie odtąd z m ałym i p rz e r ­
wami praw ie  przez lat czterdzieści.

W  konsekwencji życie całego kraju poczyna się w y r a ź ­
nie dem okra tyzow ać. Głos czynników  gospodarczych, libe­
ralnych, postępow ych, poczyna w a ż y ć  w  polityce p ań s tw o ­
wej coraz w yraźn ie j .  W  tych w arunkach  akcja dalszego 
uprzem ysłow ienia  kraju postępuje naprzód i- w yc iska  c h a ­
rak te rys tyczne  piętno na długim okresie rządów  królowej 
Wiktorii. Kapita ły za inw estow ane  w  przem ysł, koleje żelaz­
ne, żeglugę, urządzenia  portowe, w  eksploatację gospodar­
czą kolonii, w zras ta ją  w  skali geom etrycznej. Mimo to s y ­
tuacja m aterialna w a rs tw y  robotniczej jest w ciąż jeszcze 
ciężka. Zarobki w  stosunku do d rożyzny  życia są małe, s y ­
tuacja mieszkaniowa w pro s t  fatalna, śmiertelność w śró d  p ra ­
cow ników  fabrycznych  jest duża. T oteż  w n e t  rozpoczyna 
się now a fala walki o p raw a  życ iow e k lasy  robotniczej pod 
przew odnic tw em  takich indywidualności jak R obert Owen 
i R y sza rd  Cobden. Hasłem bojowym  dnia staje się teraz tzw. 
„Karta  W olnościow a“, domagająca się p rzede  w szystk im  
w p row adzen ia  pow szechnych  i tajnych w y b o ró w  do Izby 
Gmin oraz  p rzyznan ia  deputow anym  diet poselskich, co umo­
żliwiłoby sam ym  robotnikom piastowanie  m anda tów  do Iz­
by. Drugim hasłem  bojowym  staje się postulat liberalizmu 
gospodarczego, w  szczególności zaś zniesienia p raw a  zbo­
żowego, w pływ ającego  bezpośrednio na zw yżkę  kosztów  
■utrzymania rodziny robotniczej. Dla przeprow adzen ia  tej ak­
cji Cobden zakłada  w  r. 1838 Ligę M anchesterską, k tóra  s ta ­
je się n iebaw em  'wielką centralą  p ropagandy  wolnohahdlo- 
wej. Akcja jednania opinii publicznej ża tacza  teraz tak  po­
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tężne kręgi, że w reszcie  w  r. 1846 R obert  Peel p rzedk łada  
Izbie Gmin projekt zniesienia p ra w a  zbożowego. Batalia  p a r ­
lam entarna  dochodzi do zenitu. W  głosowaniu  za  zniesie­
niem p ra w a  zbożow ego padają w  Izibie 223 g ło sy  liberałów 
i 106 konse rw a tys tów , zw olenn ików  polityki- Pee la .  P r z e ­
ciwko głosuje 222 k o n se rw a ty s tó w  pod przew odnic tw em  no­
w ego szefa, Disraelego. Nadszedł m om ent p rze ło m o w y  z w y ­
c ięs tw a  nowej, p rzem y sło w ej  i morskiej Anglii nad s ta rą  
Anglią -wieikiej w łasności rolnej. Akcja nie za trzym uje  się 
na tym. N iebawem rozszerzono te zasady  ekonomiczne na 
całą produkcję przem ysłow ą, a w  r. 1849, po  p raw ie  d w u ­
stuletnim okresie oddziaływania , zniesiono m oc p raw ną  ak ­
tu nawigacyjnego. W szys tk ie  statki- św ia ta  i w szys tk ie  to­
w a ry  uzyska ły  w olny  dostęp do po r tó w  brytyjskich, a k o ­
lonie Wielkiej Bry tan ii  uzy sk a ły  pełną wolność handlową.

A k ty  te, w y p ły w ające  ze słusznego prześw iadczen ia  An­
glików o ich potędze ekonomicznej, o ich bezkonkurencyj­
nym  dynam izm ie gospodarczym  i morskim, zna laz ły  s z y b ­
ko pozy tyw ne  potw ierdzenie  w  rea lnym  życiu. W  ciągu kil­
ku lat cała W ielka B ry tan ia  odczuła w yraźn ie  dodatnie sku t­
ki tej polityki. Staje się ona teraz na lat k ilkadziesiąt p ie rw ­
szą  potęgą św ia tow ą, po tężnym  domem to w aro w y m  i ban­
kierem całej kuli ziemskiej. ■

P rzes taw ien ie  polityki gospodarczej Wielkiej Bry tan ii  ma 
wolnohandlową, pow odując  now ą falę szybkiego rozw oju  go­
spodarczego  i narastan ia  bogac tw a narodow ego, uspokoiło 
na chwilę um ysły  i p o w s trzy m a ło  dalszy napór tendencyj re ­
formatorskich. Korzyści tej nowej polityki b y ły  w idoczne 
i spraw dzalne  dla k ażdego  tak długo, jak długo p rzem ysł  
inw estow ał się, w ch łan ia ł w ciąż now e k a d ry  robotnicze, ż y ­
jące obecnie lepiej i taniej, niż kiedykolwiek w  przeszłości 
o raz jak długo nie u jaw niły  się na zew ną trz  siły do jrza łe  do 
walki konkurencyjnej o rynki św ia tow e. P o  dokonanym  
i nag łym  skoku ruch z w y ż k o w y  w  zak res ie  handlu i pro-

5
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aukcji musiał z konieczności osłabnąć. Gdy przejaw iać się 
poczęły  nowe trudności, gdy  cykliczna fala k ry z y só w  go­
spodarczych  powróciła , daw ne  zagadnienia polityczne i so­
cjalne i n ierozw iązane dy lem aty  kolonialne i irlandzkie w y ­
p łynę ły  ponownie na powierzchnię życia. Tylko żc s ta r t  no­
wej walki o reform y następuje teraz w  innym punkcie.
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ROZDZIAŁ X.

FRANCJA W  POSZUKIWANIU DROGI.

Je s t  rzeczą znamienną, że w  początkach  XIX wieku spo­
łeczeństw a  zarów no  bry ty jsk ie  jak i francuskie stają ró w ­
nocześnie w  obliczu wielu analogicznych lub n a w e t  iden­
tycznych  problem atów . Szczególnie w yraźn ie  prze jaw ia  się 
to na polu ewolucji ekonomicznej. M echanizacja środków  
produkcji i komunikacji dokonała w stępn ie  głębokiego p rz e ­
w ro tu  w  m asach społecznych. G w ałtow ny , w p ro s t  rew olu­
cy jny  rozwój dynamiki techniczno-ekonomicznej w y m aga ł 
w spó łrzędnego  rozwoju i p rzebudow y  układu sił społecz­
nych. T w o rz y ły  one odtąd układ  funkcyjnie zw iązany . Ak­
tualnym problem atem  życia  jest w ięc i w e  Francji postulat 
dalszej rozbudow y przem ysłow ej, proces sharm onizow ania 
p rzeb u d o w y  socjalnej z procesem  gospodarczym  oraz  dalszy 
w ysiłek  w  rozwikłaniu zagadnienia morsko-kolonialnego. Te 
zaś przem iany  w iążą się bezpośrednio z zagadnieniem  e w o ­
lucji s tosunków  w ew n ę trzn o  - politycznych, podobnie, jak 
w  Wielkiej Brytanii.

Jeżeli jednak cele p rzyśw ieca jące  w  d a n y m  okresie za ­
rów no Wielkiej Bry tan ii  jak i Francji są pokrew ne  lub na­
w et identyczne, to jednak zastosowane środki i m etody  re a ­
lizacji są tak krańcow o różne, jak g d y b y  w tym  wielkim 
procesie ewolucyjnym  od sam ych założeń aż po ostateczne 
w yniki nie było  jakiejkolwiek wspólnej więzi.

5 *
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P ie rw sze  dziesięciolecie XIX w ieku  nie tylko przyniosło  
Francji napoleońskiej w spania łe  su k cesy  na polu walki, ale 
sta ło  się rów nież  okresem  nieprzeciętnego pow odzenia  na 
polu gospodarczym . Linię tych  osiągnięć z a łam a ły  począt­
kow e lata drugiego dziesięciolecia. T y m  niemniej F rancja  z a ­
chow ała  już c h a ra k te r  pańs tw a , k tó re  pierw sze  na ko n ty ­
nencie wyzw oliło  się z jednostronnej dominacji czynnika 
agrarnego. W arto ść  produkcji p rzem ysłow ej w  r. 1815 zbli­
ża ła  się do dw u miliardów franków. W  okresie restauracji 
monarchii burbońsko-orleańskiej, w  a tm osferze pokoju ze ­
w nętrznego  i stępienia ekspansji zewnętrzno-politycznej, za ­
in teresow ania  spo łeczeństw a  kierują się zdecydow anie  
w stronę zagadnień ekonomicznych. Po  zw yc ięs tw ie  Wielka 
B ry tan ia  n as taw ia  się na opanow anie  gospodarcze  ry n k ó w  
kontynentalnych, a w  szczególności rynku  francuskiego. 
Szybko jednak przychodzi gorzki zaw ód. N o w y  rząd  fran­
cuski, W brew  opozycji liberalis tycznych teo re tyków , po czy ­
na zdecydow anie  rozszerzać  i umacniać tendencje p ro tek ­
cjonistyczne. Już od r. 1816 poczęto p rz y w ra c ać  reglam en­
tację tow arow ę. Później nieco, jak g d y b y  n aw raca jąc  do t r a ­
dycji m erkanty lizm u, w prow adzono  dodatkow e op ła ty  dla 
obcych s ta tków , p rz y b y w a ją c y ch  z tow arem  do p o r tó w  
francuskich, tzw. „ su r taxes“ , rozbudow ano premie eksporto­
we, a handel z koloniami i żeglugę kabo tażow ą  z a re z e rw o ­
w ano  monopolistycznie dla b a n d e ry  narodowej. W  latach 
1819 — 1822 rozszerzono ochronę celną rów nież  na płody 
rolne.

W  tej a tm osferze protekcyjnej p roces mechanizacji, kon­
centracji p rzem ysłow ej i kapitalizacji, posługując się w z o ­
rami brytyjskimi, czyn i  w e  Francji znaczne postępy. Oko­
ło r. 1848 su m ary czn a  w ar to ść  produkcji p rzem ysłow ej do­
chodzi do cz terech  m iliardów  fr., a szczególnie znaczny  roz­
wój w ykazu ją  p rz e m y s ły :  metalurgiczny, chem iczny, pa­
pierniczy, odz ieżow y i galantery jno-luksusow y. W  tym  ok re ­
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sie czasu p rzem ysł francuski posiada już około 5000 m a ­
szy n  p a ro w y ch  o zainstalowanej m ocy 60 tysięcy  koni m e­
chanicznych. Import b aw ełny  w zrós ł  w  krótkim  okresie cza ­
su z 10 tysięcy ton na 55 tysięcy, produkcja  cukru bu racza ­
nego p rzek roczy ła  rocznie 60 tys ięcy  ton, a pomimo rozw o­
ju w łasne j produkcji p rzem ysł  francuski importuje około 
3 milionów ton w ęgla  rocznie. P ow sta ją  ;w ty m  czasie now e 
banki i kasy  oszczędności, pow sta ją  coraz liczniejsze regular­
ne linie okrę tow e, a handel zew n ę trzn y  Francji dosięga już 
d w u  miliardów fr. rocznie. Za rząd ó w  Ludw ika XVIII w y ­
ksz ta łcone zo s ta ły  w  parlam encie  francuskim zasadnicze 
w zorce  dla techniki p rac  'budżetowych, n iebawem  p rzy ję ­
te powszechnie.

W szys tk ie  te osiągnięcia nie zdo ła ły  zasypać  u s taw icz­
nie pogłębiającej się przepaści m iędzy narodem, a now ą m o­
narchią .i jej rządem. W reszc ie  w ybucha  rew olucja  lipcowa 
w  r. 1S30. Elektryzuje  ona całą Europę, p rzyśpiesza  reali­
zację reform w  Wielkiej 'Brytanii, ale samej Francji p rz y ­
nosi s tosunkow o małe zmiany. Aż po rok 1848 t rw a  nadal 
w  tym  państw ie rów n o w ag a  niestała. W ó w czas  to now y 
w s trz ą s  rew olucyjny  zaznacza  się w  całej Europie zachodniej 
i środkowej, a F ran c ja  zajmuje w  tym ruchu pozycję czoło­
w ą. P ra w a  polityczne rozlewają się teraz tak szerokim s tru ­
mieniem, jak nigdy w  przeszłości. Cyfra  w y b o rcó w  do in­
stytucji us taw odaw cze j w z ra s ta  nagle z 200 tysięcy osób na 
dziewięć milionów. Obok pow szechnego i tajnego g łosow a­
nia w p ro w a d z a  się na tychm iast wolność p rasy  i zebrań, zno­
si się karę  śmierci dla p rzes tępców  politycznych, łamie się 
n iewolnictwo w  koloniach, gw aran tu je  się każdem u o b y w a ­
telowi p raw o  do p racy , tw o rząc  tzw . w a r s z ta ty  narodow e. 
Ale n a  tle lawinowo potęgujących się trudności f inansowych, 
szybko  w zras ta jące j  fali d rożyzny  a r ty k u łó w  pierwszej po­
trzeby , w z ro s tu  nacisku ś ruby  podatkowej, zaw odu w  sp ra ­
w ie zabezpieczenia  p ra w a  do p rac3'- i zarobku, pogorszenia
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się sytuacji materialnej p racow ników  państw ow ych , re w o ­
lucja u traciła  popularność. W y b o ry  do Zgrom adzenia  N aro­
dowego przeprow adzone  24 i 25 kwietnia da ły  90°/°-ową 
w iększość  grupom  um iarkow anym . Gdy więc w  tak  k ró t­
kim czasie obie k rańcow ości,  monarchia i rew olucyjna  re ­
publika, p rzyn iosły  rozczarow anie , opinia publiczna poczęła 
szukać  syn tezy  obu sprzeczności. Znaleziono ją w  osobie 
Ludwika Napoleona B onapartego, k tó ry  10 grudnia 1848 r. 
zostaje w y b ra n y  p rezyden tem  nowej republiki. W  cz te ry  
lata później referendum ludowe na wniosek senatu  p rz y w ra ­
ca godność cesarza  F rancuzów  w  osobie Napoleona III. C a ­
ły  okres  drugiego c e sa rs tw a  rozwija się w  a tm osferze w e ­
w nę trznych  sprzeczności i b łędów  politycznych, ale za ra ­
zem jest to era szybkiego i w szechstronnego  rozkwitu  eko­
nomicznego Francji.

Nie można nie stw ierdzić, że in ic ja tyw a gospodarcza 
rządu w  tym  okresie by ła  nie tylko żyw a , czujna i obszerna, 
ale za razem  umiejętna, a w ięc  i skuteczna. Najw iększy  w y ­
siłek położono w ó w czas  na rozbudow ę linii kom unikacyj­
nych, by  w  ten sposób ożyw ić  handel w e w n ę trz n y  i ze ­
w n ę trzn y  Francji, a rów nocześnie  dać impuls do rozbudo­
w y  kluczowego przem ysłu  m etalurgicznego. W  r. 1848 F ra n ­
cja posiadała  mniej niż 2000 km kolei żelaznych. Ruch oso­
bow y 1 to w aro w y  był znikomy. Pod  koniec drugiego cesa r­
s tw a F rancja  posiadała  już 18 tysięcy  km now ych dróg że­
laznych, k tó re  w  ciągu jednego roku przew ioz ły  111 milio­
nów p asaże ró w  i około 44 milionów ton to w arów . Analo­
gicznie przebiegał proces rozbudow y  i  modernizacji floty 
handlowej, tonaż jej p rzekroczy ł  milion ton, a w  rezultacie 
zajęła ona w ó w c z a s  drugie miejsce w ś ró d  państw  morskich 
Europy. Również roboty  publiczne w  tym  okresie czasu w y ­
kazują bardzo wielki rozmach. Rozbudowuje się p lanow o 
i z energią drogi bite, rozszerza  się now e p rzystan ie ,  a p rze ­
de w szy s tk im  z wielkim poczuciem kultury ,  ze zm ysłem  w y ­
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m agań urbanis tycznych , rozbudowuje się, p rzekszta łca  
i upiększa się miasta.

Niektóre z osiągnięć ów czesnej Francji  zd oby ły  trw a łe  
znaczenie m iędzynarodow e. T a k  np. w latach 1859 —  1869 
kompania francuska p rzep row adziła  z pow odzeniem  p rze ­
kopanie Kanału Sueskiego, k tó ry  p rz y w ra c a ł  znaczenie 
i św ietność daw nym  szlakom hand low ym  pomiędzy Ś red ­
nim i Dalekim W schodem  a Europą. Nie mniejsze wysiłk i 
rządu zo s ta ły  sk ie row ane  w  stronę rozwoju rolnictwa i ap a ­
ratu finansowego Francji. T w orzono  w ięc  w zo ro w e  gospo­
d a rs tw a  rolne, zak ładano now e szkoły  rolnicze, p row adzo­
no znaczne p race  melioracyjne, a w  r. 1852 pow ołano do 
życia doniosłą instytucję k redy tu  hipotecznego rolniczego, 
Crédit Foncier. Insty tucja  ta za pom ocą k redy tu  d ługoter­
minowego, nisko oprocentow anego i am ortyzującego  się umo­
żliwiła rolnictwu p rzeprow adzen ie  p o d s taw ow ych  inw esty- 
cyj i uwolniła je od uciążliwych długów kró tkoterm inow ych. 
Równocześnie  p o w s ta w a ły  najpoważniejsze ins ty tucje  b an ­
kowe, jaik C redit  Lyonnais, pow ołany  do życia  w  r. 1863, 
jak k reo w an a  w  roku nas tępnym  Société Générale, jak 
Comptoir National d 'Escompte, k tó re  w  rozwoju gospodar­
czym  i finansowym  Francji o deg ra ły  później p ie rw szo rzęd ­
ną rolę.

Na początku drugiej po łow y tego okresu, Napoleon, k o ­
rzys ta jąc  z pew nych  uspraw nień  konsty tucyjnych , p rzepro­
wadził w b re w  opinii parlam entu  zasadniczą zmianę polity­
ki handlowej Francji. P r z y  współdziałaniu dwu ideologów 
liberalizmu gospodarczego, C hevalier‘a ze s trony  francuskiej 
i R ysza rda  C obden‘a z e  s trony  Wielkiej Brytanii, dop ro w a­
dził on po d łuższych i zakonsp irow anych  negocjacjach do 
podpisania na początku r. 1860 epokow ego t rak ta tu  handlo­
w ego angielsko-francuskiego, opartego na zasadzie  szeroko 
rozbudow anego liberalizmu. T ra k ta te m  tym  Francja  zniosła 
w szystk ie  zak azy  p rzyw ozu  i obniżyła generalnie w s z y s t ­
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kie cla, początkow o do 30°/° ad va lo rem ; w  parę  lat później 
z redukow ała  je do 25°/« w artośc i  fakturowej w w ożonych  to­
w a ró w . W  ciągu kilku nas tępnych  lat z a w a r to  na tej sa ­
mej podstawie szereg  dalszych t rak ta tó w  handlow ych, p rze­
de w szystk im  z Belgią, z Italią i z niemieckim zw iązkiem  
celnym. Idąc konsekwentnie- po tej drodze zredukow ano  do 
minimum cła zbożowe, a  nas tępn ie  rozciągnięto moc obo­
wiązującą tej polityki i na o b sza ry  kolonialne francuskie, 
zezwalając, za w zo rem  angielskim, na w olny  handel kolonii 
ze  w szystk im i krajam i. W b re w  obaw om  p rzem ysłow ców  
i parlamentu, polityka t a  w y d a ła  rezu lta ty  pod każdym  
w zględem  dodatnie. W  okresie całego s iedemnastolecia sum a­
ryczna  w ar to ść  produkcji p rzem ysłow ej w z ro s ła  z czterech  
na dw anaście  m iliardów  franków  rocznie. Handel z ew nę trzny  
Francji p rzek roczy ł w artośc iow o w  r. 1869 sześć miliardów 
franków . P a ry ż ,  Lyon, M arsylia, L il ie , 'C reuso t  i liczne inne  
m ias ta '  s ta ły  się te raz  wielkimi ośrodkam i nowoczesnego 
p rzem ysłu . P o w szech n e  w y s ta w y  m iędzynarodow e, urzą­
dzane w  P a ry ż u  w  latach 1855 i 1867 miały olbrzymie p o w o ­
dzenie. W y s ta w a  św ia to w ą  w  r. 1867 miała 52 tysiące w y ­
s taw có w  i za re jes tro w ała  jedenaście milionów zw iedzających.

Pomimo tych  n iew ątp liw ych sukcesów , polityka Napo­
leona 111 doprow adziła  F rancję  szybko do za łam ania  się, do 
k a tas tro fy  tak n iespodziewanej i druzgocącej, że w p ro w a ­
dziła ona ca ły  św ia t  w  zdumienie. Z łożyło się na to s ze reg  
p rzyczyn . Ostatecznie  z a w a ż y ła  na szali błędna organizacja 
m ilitarna i fa łszyw a ocena sił przeciwnika. Ale obok tego 
p ow ażną  rolę odegrał m om ent społeczny. R ządy  napoleońskie 
dochodzą do w ład zy  w  r. 1848 jako symbol demokracji, po­
stępu i radykalizm u społecznego. Ale zaw odzą  społeczeństw o 
na całej linii i to tw orzy  o s try  przedział pom iędzy  rz ąd zący ­
mi i rządzonym i. Nic jednak nie z aw aży ło  na losach i p rz y ­
szłości drugiego ce sa rs tw a  tak decydująco, jak jego k ró tko­
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wzroczna, pełna w ew n ę trzn y ch  sprzeczności i złudzeń, p r z e ­
sycona ambicją m ocarstw ow ości, polityka zagraniczna.

Skutki klęski francuskiej z r. 1870 maja zasięg bardzo 
szeroki. Bezpośrednim jej rezulta tem  jest upadek cesa rs tw a  
w e Francji i ustanowienie trzeciej, republiki. Równocześnie 
w  W ersalu dokonuje się symboliczne zjednoczenie Niemiec 
i ogłoszenie nowego cesars tw a , k tórego korona p rzypada 
pruskim Hohenzollernom: W dalszej konsekwencji tej klęski 
wojska italskie zajmują R zym  i święcą tryum f zjednoczenia 
Italii, a Rosja anuluje klauzule trak ta tu  paryskiego co do de- 
militaryzacji w y b rz e ż y  M orza  Czarnego. W reszcie  10 maja 
1871 Francja  podpisuje narzucony  trak ta t  frankfurcki, k tó ry  po­
zbawia ją Alzacji i Lotaryngii z cyfrą w yżej półtora  miliona 
mieszkańców, z rozw inię tym  na wielką skalę przem ysłem  
•bawełnianym i w ytw órczośc ią  cennych su row ców  i zobow ią­
zuje ją do zapłacenia odszkodowania w  kw ocie  pięciu miliar­
dów  franków. Ponadto Francja  zosta ła  zobow iązana do za­
rezerw ow ania  dla handlu niemieckiego uprzyw ile jow anej po­
zycji na w łasnym  rynku. Jes t  to w łaśnie  ten moment, w  k tó ­
rym Francja  traci p ry m a t  gospodarczy  na kontynencie  Euro­
py, a w  k tó rym  zjednoczone pod hegemonią pruską Niemcy, 
nawiązując do wielkich tradycy j  średniowiecznych, wstępują 
ponownie jako n iezw ykle dynam iczna siła n » ‘scenę historii 
gospodarczej św iata , ;by w  ciągu b łyskaw icznie  krótkiego 
czasu z czynnika mniej niż drugorzędnego stać się p rzodu­
jącą w  świecie potęgą ekonomiczną. &
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